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Czy grozi Polsce widmo Rappalla
Najważniejszy program na dziś i na jutro: spokój, 

dobre samoooczucie, czujność!
Co niesie dzień polityczny?

Cała prasa zarówno polska„ jak i zagra­
niczna, oprócz, rzecz jasna — prasy zgleich- 
izaltowanej, ocen:‘<» pakt wojskowy wlosko- 
aiemiecki jako wydarzenie nawet nie dru­
gorzędnego znaczenia.

Odlakierowanie tego, co już poprzednio 
Istniało, nie jest znów tak wielkim sukce­
sem, jak światu ogłaszają gigantofony 1 
mikrofony radiostacyj niemieckich. Jest to 
nie sukcesu lecz namiastka sukcesu, takl— 
srsatz sukces.

Zresztą poco silić się na jakiejś tam o- 
kreślenia. Wystarczy, gdy przytoczymy za 
prasą francuską znamienny szczegół, że 
aa wiadomość o tym mediolańskim pakcie, 
wlaści-?'*’ zapowiedzi podpisania paktu — 
giełda paryska, jak każda zresztą giełda z 
natury płochliwa, zareagowała w nieoczeki­
wany w świecie finansowym sposób: po pro­
stu podwyżką kursu.

A giełda zna się na polityce. To taki czu­
ty barometr, taki lepszy P. L M„ skoro cho­
dzi o przepowiednię na temat wojny czy po­
koju.

Niech się Niemcy cieszą. Nie mamy po­
wodu im zazdrościć.

CO ZAMIERZAJĄ NIEMCY
A teraz co po tym mediolańskim „zwy- 

cięs*wie“? Jaką linią pole—. się polityka 
Trzeciej Rzeszy? Nasuwają się. zdaniem na 
szym trzy możliwości: 1) chwilowe przycza­
jenie się, a więc uśpienie czujności bo Niem­
cy nigdy nie zrezygnują ze swych aspira- 
cyj.

Naród niemiecki bowiem bardzo szybko 
przyzwyczai się do sukcesów, ale nie do 
braku tłuszczów. Tregedlą każdego dykta­
tora jest to, że musi stale swych obywateli 
narkotyzować nie tylko mocnymi hasłami, 
ale 1 realnymi zdobyczami. Naród musi 
wiedzieć w imię czego nie dojada.

2). Drugą możliwością polityki niemiec­
kiej będzie zapewne dążność powrotu do 
polityki Rappalla, to jest do nawiązania 
przyjaznych stosunków z Rosją Sowiecką, 
ażeby zaszachować Polskę i strachem wy­

Goering wstąpi do Hiszpanii
SAN REMO. Marszałek Goering odpłynął 

wczoraj swym jachtem, eskortowanym 
przez dwa kontrtorpedowce niemieckie, do 
Walencji.

Jak informuje agencja Reutera z Burgos, 
nie potwierdzają tutaj wiadomości o udziale 
marszałka Goeringa w „wielkiej paradzie 
zwycięstwa** w Hiszpanii.

Trzej posłowie u Premiera
WARSZAWA. Prezes rady ministrów, 

gen. Sławoj Składkowski przyjął wczoraj w 
obecności p wicepremiera inż. E. Kwiatkow­
skiego posłów na Sejm gen. Żeligowskiego. 
Dudzińskiego I Stocha.

Jeszcze 
przed Zielonymi Świątkami 
LONDYN. Premier Chamberlain oświad­

czył w Izbie Gmin, że ustawa o powszech­
nym obowiązku służby wojskowej wejdzie w 
życie jeszcze przed Zielonymi Świątkami.

Nowa ordynacja wyborcza 
w Rumunii

BUKARESZT. W ciągu najbliższych dni 
zostanie ogłoszona ordynacja wyborcza do 
nowego parlamentu, która będzie oparta 
na zasadach korporacyjnych (stanowych), 
zgodnie « postanowieniami konstytucji z 
lutego 1938 roku.

musić ustępstwa.
3) Trzecią możliwością jest taktyka wy­

prowadzenia Polski z równowagi, ażeby 
móc Polskę nazwać napastnikiem. To jest 
bardzo ważne ze względu na opinię świata. 
Dlatego też prasa 1 radio niemieckie gło­
szą na wsze strony o "ześladowaniach 
mniejszości niemieckiej w Polsce, z tej in­
spiracji zapewne wypływają te liczne szy­
kany ludności polskiej w Niemczech, choć­
by wspomnieć krwawą masakrę w Opolu.

KOGO DOCZEPIĆ DO OSI
Rzecz jasna, że te trzy wyżej wspomnia­

ne pnnkty nie wyczerpują całokształtu gry

Generalny Komisarz Rzol tei w Gdańsku 
melduje Marszałkowi:

Polonia gdańska zaofiarowała pół miliona zł 
na obronę narodową

WARSZAWA. Komisarz Generalny Rznlitej w Gdańsku minister 
Chodacki przesłał Marszałkowi E. Śmigłemu-Rydzowi następujący mel­
dunek:

„Melduję Panu Marszalkowi, że wiedze, urzędy i społeczeństwo pol­
skie na tervtorium Wolnego Miasta, praqnac dać wyraz swej nierozerwal- 
nei łączności z krajem i jego potrzebami, jak również odczuwając głęboko 
nakaz chwili,

1) subskrybowało do godz. 12-tej dnia 6 maja Pożyczkę Lotniczą 
na sumę zł 333.020;

2) złożyło na Fundusz Obrony Narodowej zł 151.065,52;
3) ofiarowało na cele Inłricze: a) w ohligadach i papierach warto­

ściowych 17.587 zł. b) zlotvch monet wartości 2.157.76, c) walut obcych 
wartości zł 2.535 06. d) przedmiotów jubilerskich zlotach sztuk 10, srebr­
nych sztuk 5, e) nieobieoowych monet srebrnych sztuk 242.

Suma zebrana przekroczyła w ten sposób pól miliona złotych.
(—) Chodacki — Komisarz Generalny R. P. Gdańsk

Bt' takich czasach

nie słów, ■«? pracy i czynów potrzeba
• Pełnomocn’ctwa dla rządu Sefm uchwalił jednogłośnie

WARSZAWA.
Sejmu, na którym 
łono szerokie pełnomocnictwa 
narodową.
Projekt ustawy o upoważnieniu P. Pre­

zydenta Rzplitei do wydawania dekretów 
referował poseł Browiński.

„Nie rezygnując w niczym z krytyki, 
która wypowiedział Sejm odnośnie do 
normalnych nrac rządu w debacie budże­
towej — oświadczył pos. Browiński — nie 
rezygnulac z tei krytyki — nadal stwier- 
dzić należy, że w postawieniu i podleciu 
zagadnienia obrony państwa, rząd stanął 
na wysokości zadania.

Aresztowani* dwóch Polaków 
w Gdańsku

W Gdańsku aresztowanych zostało przez 
policję gdańską dwóch Polaków. Pierwszy 
z nich Zaborowski ze Strzepowa (pow. Gdań 
skie Wyżyny), szofer polskiego właściciela 
tego majątku dopuścić się miał rzekomo sło­
wnej zniewagi flagi narodowo-socjalistycz- 
nej. Zaborowski obrazić miał flagę w dniu 
20 kwietnia, aresztowany zaś został 8 maja 
br.

Poza tym aresztowany został pracownik 
Rady Portu w Gdańsku, Ernest Orłowski, 
jak dotąd niewiadomo z jakiego powodu.

W związku z tym przypomnieć należy, 
,że nie jest to pierwsze aresztowanie Orłow­
skiego. Pamiętna jest jeszcze do dziś dnia

na szachownicy dyplomatycznej.
Następstwem pierwszego punktu

szych rozważań będzie wysiłek o zdobycie 
nowych sojuszników.

Ale kogo przyczepić do osi? Węgry już 
i tak jadą. Słowacja się nie liczy, gdyż nie 
jest podmiotem prawa międzynarodowego 
lecz przedmiotem. Ani Turcja, ani Hiszpa­
nia, ani Sowiety, ani Rumunia, ani Litwa 
IM. nie pójdą za panem Ribbentroppem. Po 
zostaje Jugosławia. Ale i ta broni się jak 
może.

Zresztą tu interesy partnerów osi krzy­
żują się, gdyż Włosi, mimo całej „przyja­
źni** do Trzeciej Rzeszy, nie pragną są­
siedztwa przyjaciela nad Adriatykiem.

(Ciąg dalszy na str. 2)

W dniu wczorajszym odbyło się plenarne posiedzenie 
wśród entuzjazmu, bez dyskusji i jednoalośnie uchwa- 

dla rządu w związku ze sytuacją między-

W pełne! świadomości, że ster państwa 
spoczywa w dobrych i pewnych rekach, 
że organa kierownicze czułe sa na każde 
niebezpieczeństwo, że Wódz Naczelny w«> 
właściwym momencie powie „Baczność" 
lub „Maszerować** (huczne oklaski) — mo­
żemy z pełnym zauianiem udzielić rządo­
wi pełnomocnictw, lako koniecznego na­
rzędzia działania w obecne! chwili.

Konstytucja nasza ma na sobie piętno 
wielkości |ej twórcy Marsz. Piłsudskiego

sprawa Schoencberga, kiedy to w paździer­
niku roku 1936 dokonany został napad bo­
jówki na mieszkanie Orłowskiego i jego żo­
ny. którzy zostali dotkliwie pobici. Poza tym 
napadnięto na mieszkanie Czapiewskich, a 
tłem tych napadów jak i późniejszych szy­
kan zamieszkałyc hw Schoenebergu rodzin 
polskich było posyłanie dzieci polskich na 
urządzony w domu Orłowskich, najzupełniej 
legalny kurs języka polskiego. Orłowski zo­
stał wtedy aresztowany, a później pow­
tórnie w czerwcu 1937 r.

Senat W. Miasta zapowiedział wtedy śle­
dztwo w tej sprawie, jednak do dzisiaj śle­
dztwo pozostało — bez wyniku.

Niemcy o zwiększonej sile 
i bitności armii francuskiej
W „Danziger Vorpostenie** ukazało się 

na naczelnym miejscu omówienie książki 
napisanej przez paryskiego korespondenta 
tego pisma na temat Francji dzisiejszej. Au­
tor stwierdza tam z naciskiem, że zwartość 
i bltność armii francuskiej nie uległa osła­
bieniu, a wręcz przeciwnie wzrósł znacznie 
duch ofensywny. Mocnego podkreślenia do­
znała także siła francuskich wojsk kolonial­
nych. liczebnie I jakościowo znacznie wzmóc 
nionych.

Dziennikarz n;em ecki 
wydalony z Eolotu

KAIR. Władze eninskie nakazały 
korespondentowi głównego niemiec­
kiego pisma „Voelkischer Beobach- 
ter“ w Berlinie Pawłowi Schmitz'owl 
opuszczenie terytorium Enintu w elą- 
nu 3 dni. Termin ten przedłużony zo­
stał do 17 maja.

Ambasador francuski mile 
witany w Hiszpanii

GRANADA. Ambasador francuski w Hi­
szpanii marszałek Petain przybył do Gra­
nady, powitany przez władze hiszpańskie 
z gubernatorem wojskowym na czele. Po 
zwiedzeniu Alhambry i innych zabytków 
miasta, marsz. Petain obecny był na świę­
cie ludowym. Po południu ambasador fran­
cuski odjechał do Kordoby i Sewilli, skąd 
odjedzie do San Sebastian.

Rada Ligi Narodów zbiera się
LONDYN. Ogłoszono tu urzędowo, że lord 

Halifax reprezentować będzie W. Brytanię 
na sesji Rady Ligi Narodów. Minister opu­
ści Londyn 13 maja o godz. 11, a w drodze 
do Genewy zatrzyma się kilka godzin w Pa­
ryżu celem odbycia rozmów z ministrami 
francuskimi.

Prezydent Rzeczypospolitej, nieskrępowa­
ny sztucznymi formułkami prawniczymi, 
jest odnowiedzialny w myśl Konstytucji 
wobec historii i wobec Boga. Pan Prezy­
dent Rzeczypospolite! niejednokrotnie dał 
wyraz swemu zaufaniu do patriotyzmu 
swego rządu. Wierzymy wiec, że te wy­
sokie kryteria beda punktem wyjścia i 
snrawdzianem zamierzeń i działania rzą­
du. Oddalać cześć swoich uprawnień, nie 
zmnieisza Sejm swel odnowiedziatności 
historyczne! i w całej pełni pragnie po­
nosić la wobec narodu. — We watnimv, 
że bedzie rząd o tym pamiętał zoodnie 
z oświadczeniem pana wicepremiera".
Po przemówieniu referenta zabrał głos 

nos. gen. Skwarczyński, szef Obozu Zjedno­
czenia Narodowego.

Wysoka Izba! Zgłoszony wniosek o 
pełnomocnictwach jest wywołany nad- 
zwvezatna sytuacja międzynarodowa, w 
iaklei sie obecnie świat znaidufe. Cała 
społeczeństwo dobrze te gytuacie rozumfe. 
Rozumie to. że w czasach fekiet svtuaefl 
nie słów, lecz pracy i czynów potrzeba 
(oklaski). Sadzę, że damy wyraz temu 
nastrojowi społeczeństwa, gdy przylmle- 
mv nrnnonowaną ustawę bez dyskusji 
(oklaski).
W głosowaniu przyjęto jednomyślnie 

ustawę w drugim i trzecim czytaniu.

Konferencja państw północnych
SZTOKHOLM. Wczoraj o godz. 10,30 roz­

poczęła się konferencja ministrów spraw 
zagranicznych Szwecji, Finlandii, Danii i 
Norwegii.
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Dziecko polskie tylko do polskiej 
szkoły

Jedyna możliwość, również i w Gdańsku

|Znamlenne objawy

Czym pociesza się 
prasa niemiecita w Gdańsku 
„Pocieszanie się" weszło jut w systema­

tyczny zwyczaj prasy niemieckiej w Gdań.
Jak Już donosiliśmy, policja gdań­

ska rozpoczęła niedawno akcję bez­
pośredniej interwencji u rodziców 
polskich celem przeprowadzania ich 
dzieci uczęszczających do szkół po­
wszechnych Macierzy Szkolnej do 
szkół niemieckich. Dotychczas zano­
towano przeszło 20 wypadków, w 
których policja zgłosiła się do domów 
polskich, chcąc przeprowadzić dzie­
ci.

Chodzi tu o dzieci, które rozpoczę­
ły pierwszy w ogóle rok szkolny, a 
działanie władz policyjnych sprzecz­
ne jest z art. 11 umowy polsko-gdań- 
skiej z 18. 9. 1933 r. oraz z art. 18 
par. 2 tejże umowy, wykluczającej 
Jakikolwiek nacisk władz gdańskich 
na rodziców w sprawie zapisów 
szkolnych. We wszystkich wynad- 
kach rodzice, bezsprzeczni Polacy, 
dokonali zameldowania zgodnie z 
rozporządzeniem wykonawczym Se­
natu W. Miasta.

Akcja ta objęła Nowy Port, Gdańsk 
Śródmieście i Sidlice, a częściowo 
również Wrzeszcz. Dotknięci nią ro­
dzice złożyli odpowiednie pisma do 
prezydenta Senatu.

W dniu wczorajszym rodzice za­
wezwani zostali do wydziału oświaty 
przy Senacie i tam poddani różnwn 
tanytantom, kłóre m. in. stwierdzić 
miały ich polskość, rzecz dziwna, 
Jeszcze niedostatecznie wyrażoną po-

sylaniem dziecka do szkoły polskiej.
Wyrażamy raz jeszcze nadzieję, że 

sprawa ta, w której słuszność jest w 
stu procentach po stronie rodziców, 
przez władze gdańskie zostanie zli-

kwidowana w myśl praw polskich, 
nie mogących podlegać żadnym wąt­
pliwościom czy interpretacjom.

Dziecko polskie tylko do polskiej 
szkoły!

Wódz armii litewskiej w Warszawie
Ludność stolicy wita entuzjastycznie gen. Rasztikisa

WARSZAWA. Przybyły wczoraj w godzi­
nach rannych do Warszawy naczelny 
wódz armii litewskiej generał Rasztikis, zło­
żył w godzinach południowych wieniec na 
grobie Nieznanego Żołnierza. Na placu u- 
stawPa się kompania honorowa wojska 
wraz z orkiestrą. W uroczystości złożenia 
wieńca brali udział szef sztabu głównego 
gen. Stachiewicz, oraz szereg innych gene­
rałów polskich. Obecny był również poseł 
litewski w Warszawie minister Szaulis.

O godz. 12.50 przybył gen. Rasztikis, któ­
ry przy dźwiękach hymnu litewskiego ode­
brał raport od dowódcy kompanii honoro­
wej I przeszedł przed jej frontem.

Po złożeniu wieńca chwilą ciszy uczczo-

no pamięć Nieznanego Żołnierza, a orkie­
stra odegrała hymn narodowy.

Zgromadzone na Placu Marszałka Józe­
fa Piłsudskiego tłumy ludności stolicy w 
momencie odjazdu naczelnego wodza armii 
litewskiej wzniosły szereg entuzjastycznych 
okrzyków „Niech żyje Litwa", „Niech żyje 
generał Rasztikis**.

Jak wiadomo, wódz armii litewskiej przy­
był do Polski na zaproszenie Marszalka 
Śmigłego Rydza.

•
Po południu gen. Rasztikis złożył wizy­

tę ministrowi spraw zagrań. Józefowi Bec­
kowi.

Zadziwiająca wysokość subskrypcji 
firmy „Oobrolin"

skut która niemal codziennie wynajduje 
coś innego na pokrzepienie dueha.

Prędko jakoś zapomniany został powita­
ny przedwczoraj z triumfem wynik rozmów 
włosko-niemiecklch, gdyż już w dniu wczo­
rajszym powróciła znów na łamy tej prasy 
zwłaszcza „Danziger Vorposten**, obrobiona 
już na wszystkie strony i boki sugestia, że — 
..przecież" nikt na świecie nie chce walczyć 
o Gdańsk. Ani Paryż, Londyn, ani nawet 
sami.- Polacy.

Polska bowiem — pociesza siebie i in­
nych pismo partyjne — z trudem, dopiero 
przy pomocy— Żydów, Cyganów, więźniów 
i Anglików uzbierała kilkaset milionów zł 
na pożyczkę lotniczą, poza tym ludność pol­
ska narzekać ma jakoby na kosztowną a 
..niepotrzebną" mobilizację, co więcej nawet 
w Gdyni jest już... panika, ludziska dopy­
tują się o bilety, by czymprędzej czmych­
nąć z ..korytarza"...

Usiłując tak „kształtować" opinię nie­
miecką, prasa ta odsłania przede wszystkim 
dwie rzeczy: 1) zdenerwowanie i 2) niezbęd­
ną konieczność pocieszania czy podtrzymy­
wania na duchu tveh licrovch naiwidocz- 
niej zaniepokojonych lub strapionych współ­
rodaków w Gdańsku.

Su^ces OZN w wyborach 
gromadzkich w powiecie 

starogardzkim
W ub. niedzielę odbyły się w powiecie 

stircgardzkim wybory do rad gromadzkich 
w 9 gminach. Wyniki są następujące.

OZN — 32 mandaty.
Zbliżane organizacje gospodarcze — 5*1 

mandatów.
f-tjnn Naród. — 28 mandatów.
Stronnictwo Pracy — 21 mandatów.
Stronnictwo Ludowe — 2 mandaty.
Bez oblicza politycznego — 3 mandaty. 
Razem 136 mandatów.
W dwóch gminach wybory odbyły się 

przez aklamację i wybrano 28 radnych — 
natomiast 108 wybrano przez głosowanie.

Na 55 tysięcy mieszkańców powiatu sta­
rogardzkiego glosowało 94 proc.

Znana w całej Polsce firma „Do- 
brolin" subskrybowała Pożyczkę O- 
brony Przeciwlotniczej na imponują­
cą sumę zł 370.000. Prócz tego pra­
cownicy tej firmy subskrybowali 
zl 32.680, czyli łączna suma subskryp­
cji firmy przekroczyła 400.000 zł. Jest 
to godny podziwu i pochwały wysi­
łek, stanowiący dowód obywatelskie-

go ustosunkowania się do sprawy 
obronności Polski.

Jeżeli fabryka, produkująca drob­
ne artykuły codziennego użytku, sub­
skrybowała tak wielką sumę, mimo 
woli nasuwa się pytanie, ile subskry­
bował wielki przemysł, obracający 
setkami milionów złotych.

Ochotnicy do torped śmierci
Wzruszające objawy gotowości do najwyższych pc święceń

Wśród darów i ofiar składanych w zwią­
zku z akcją obrony narodowej a w szczegól­
ności obrony morskiej ostatnio są wypadki 
zgłaszania się ochotników na sterników, 
kierowców t zw. torped śmierci t. zn. po­
cisków torpedowych, którymi umieszczony 
w nich marynarz kieruje przeciwko nieprzy- 
aciełskiemu okrętowi ginąc w chwil wy­

buchu torpedy.
I tak we Włocławku zgłosili się jako o- 

chotnicy p. Stefan Taczała, cholewkarz z 
Włocławka, urodzony w roku 1909 oraz ku­
piec p. Z. T., który przez skromność prosi! 
o niepodanie swego nazwiska.

W Bydgoszczy zgłosił się jako kandy­
dat na żywą torpedę p. Alions Kowalski, 
lat 29 — przeciwko okrętom i czołgom na 
wypadek zbrojnego napadu.

Bezpieczne Jest nasze stanowisko nad 
Bałtykiem, gdy tok jak obaj ci ochotnicy 
myślą o morzu polskim i jego portach, oby­
watele Rzeczypospolitej!

Wystąpienie Hiszpanii z Ligi Nar.
PARYŻ. Wiadomość o wystąpieniu Hisz­

panii z Ligi Narodów, nadeszła do Paryża 
we wtorek we wczesnych godzinach ran­
nych. Dlatego też dzisiejsze pisma nie za­
wierają obszerniejszych komentarzy na ten 
temat, ograniczając się do podania samej 
wiadomości.

Jak można sądzić z pierwszych głosów 
prasy, wystąpienie Hiszpanii z Ligi Naro­
dów nie wywołało większego wrażenia w 
miarodajnych kołach paryskich, które ocze­
kiwały takiego obrotu rzeczy od chwili, gdy 
Hiszpania zgłosiła swe przystąpienie do pak’ 
tu przeciwko KominternowŁ

Polski Związek' 
Zachodni 

pracuje nad rozwo­
jem wszystkich sił pol­
skich na Zachodzie

Czy dojdzie do porozumienia 
między Anglia a Japonię?

Co nfosfo tfzfeii polityczny?
(Dokończenie ze str. 1)

Okazuje się, że Niemcy mają wszystkich 
przeciw sobie. Zmobilizowały wprawdzie 
kilka roczników u siebie ale 1— zmobilizo­
wały również dokładnie cały świat prze- 
Siwko sobie.

CZY WIDMO RAPPALLA
Pozostaje polityka zaszachowania Pol- 

Ai Rosją. Już widać oznaki zmiany tak- 
tykL Charakterystyczne, że w mowie wo­
dza Trzeciej Rzeszy w dniu 28 kwietnia 
ani jednym słowem nie było o Rosji.

2e kurs antyrosyjski jest złagodzony 
wynika choćby z artykułu wstępnego „Ber­
liner Boenen Zeitung", stojącego blisko 
ministra Bibbentropa. W tym organ!e 
sfer przemysłowych zaatakowano Polskę, 
a w sposób przymilny wyrażają się o So­
wietach.

To Polska, — pisze mniej więcej — 
„Ber. Boer. Zeitung", — kusiła Niemcy do 
grzechu wojny z Rosją, mając apetyt na 
Ukrainę.

To wyinaczenie prawdy nadaje się do 
wesołego kącika, więc przejdziemy nad 
nim do porządku.

Takimi już operuje się argumentami. 
Kłamstwo jest bronią słabych, silni jej

nych. Nie zapominajmy, że Niemcy przed- 
hitlerowskie zaraz po Rosji były najwięk­
szym skupiskiem wyznawców Lenina.

A po drugie, to nie Ribbentrop roz­
mawia z Sowietami lecz właśnie Chamber­
lain 1 lord Halifax. Mamy przykład z Ter­
cją i z Rumunią, że ci dwaj dżentelmeni 
Pządu Jego Królewskiej Mości nie dadzą 
się wykiwać.

A po trzecie, z chwilą rozmów, czy pak­
tów niemiecko-rosyjskich, Japonia nie o- 
mleszka wyrazić swego— niezadowolenia. 
Trójkąt Berlin — Rzym — Tokio I tak 
przecież-na chwiejnych spoczywa podsta­
wach.

A po czwarte, właśnie towarzysz Po- 
t'emkin zastępca komisarza spraw zagra 
nicznych zatrzymuje się w przejeździć w 
Warszawie, no 1 obejmuje swoje etanowi 
sko w stolicy Państwa Polskiego nowo 
mianowany ambasador Mikołaj Szaronow, 
postać wybitna, stojąca bardzo blisko o- 
soby Stalina.

Rejestrujemy tylko kronikę polityczną, 
nie wyciągając stąd daleko idących wnio­
sków, gdyż polityka nasza w stosunku do 
Sowietów Jest dobrze znana.

Zatem te wszystkie kombinacje z Rap 
P’’Io, jak to mówi warszawski ludek, zwy-

Lord Halifax na obiedzie u ambasadora Japońskiego
LONDYN. Minister spraw zagranicznych 

W. Brytanii lord Halifax był wczoraj podej­
mowany obiadem przez ambasadora japoń­
skiego w Londynie Szigemitsu.

W londyńskich kołach politycznych przy­
wiązują wielką wagę do spotkania lorda 
Halifaxa z ambasadorem japońskim Szi­
gemitsu i twierdzą, że spotkanie to może 
mieć duże znaczenie dla dalszego ukształto­
wania się stosunków antrielsko-japońskich. 
Stosunki te weszły w nową fazę w związku

z rokowaniami angielsko-sowieckimL
Należy zaznaczyć, że lord Halifax przed 

paru dniami zaprosił do siebie ambasadora 
Szigemitsu i odbył z nim dłuższą rozmowę, 
poddając analizie całokształt stosunków po 
między Londynem a Tokio.

Jak donoszą z kół dobrze poinformowa­
nych lord Halifax zawiadomił przede wszy­
stkim ambasadora o przebiegu i widokach 
rokowań angielsko-sowieckich oraz zazna­
czył, te rząd angielski pragnie być poinfor-

B. kajzer Wihelm w tarapatach 
materialnych

Mieszkanka Czerska, 80-letnia Niemka, 
Anna von Sohrbann wysłała w marcu rb 
list do eks-kajzera Wilhelma list z prośbą 
by przysłał równowartość 1200 marek niem- 
w zlocie, które składała na „czarną godzi­
nę".

Oszczędności te przepadły w czasie woj­
ny i obecnie staruszka nie ma żadnych śród

ków do życia.
Odpowiedź nadeszła z Doorn w tych 

dniach. Marszałek dworu eks kajzera odpi­
sał, te „w .dzisiejszych czasach cały dwór 
znajduje się w ciężkiej sytuacji material­
nej", wobec czego nie może prośby załatwić 
przychylnie.

Scnsacy'ny proces lekarski 
w Grudziądzu

nie potrzebują, — ktoś słusznie powiedział 
I powiedział prawdę.

SIEDZIMY MOCNO W SIODLE
Złudne są wszakże nadzieje Niemiec na 

nowe Rappallo. Sam Ribbentrop w to 
nie wierzy. Przede wszystkim, gdyoy to 
miało się urzeczywistnić, w Niemczech 
wyrosłoby natychmiast spod ziemi owe 5 
milionów zorganizowanych komunistów, 
których twardy reżim nazistowski zep­
chnął do podziemi 1 obozów koncentracyj-

kła lipa, elektro-pucł
*

Najważniejszy program na dziś i na fu­
tro: nerwy, spokój, czujność! Pożyczka, 
którąśmy podpisali w imponującej kwo­
cie 400 milionów, oddaliła nas od wojny 
Rokowania o pożyczkę angielska dla Pol­
ski, — według źródeł londyńskich — będę 
w krótkim czasie zrealizowane. Pieniądz, 
ciągnie pieniądz.

Siedzimy mocno w siodle. I mamy chwa­
ła Bogu, co jeść. •'—ski) |

W dniu wczorajszym przed Sądem Okrę­
gowym w Grudziądzu rozpoczął się sensacyj 
ny proces, który w sferach lekarskich wy­
wołał wielkie zainteresowanie. Na lawie o- 
skarżonych zasiadł lekarz dr med. Leon 
Brasse z Lubawy.

Akt oskarżenia zarzuca podsądnemu, te 
w latach 1937 i pierwszej połowie 1938. wie­
dząc o szerzeniu się na terenie pow. lubaw­
skiego duru brzusznego świadomie i celowo 
stawiał błędne diagnozy, aby chorzy na dur 
Ibrzuszny mogli się leczyć w swoich domach

i pod opieką lekarską.
Oskarżony nie izolował tych chorych, nie 

przeprowadzał u nich badania krwi i wbrew 
swojemu obowiązkowi nie zawiadomił o 1- 
tsnieniu tyfusu władz administracyjnych, 
czym przyczynił się do rozpowszechnienia 
na tym terenie choroby zakaźnej oraz spo­
wodował niebezpieczeństwo powszechne dla 
życia i zdrowia ludzkiego.

Lista świadków obejmuje 25 nazwisk. — 
Rozprawa potrwa trzy dni.
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PRZEGLĄD prasy
Mato ognia, dużo dymu

(t) Prasa zgodnie ocenia pakt mediolań­
ski w sposób lekceważący. „Warszawski 
Dziennik Narodowy? przewiduje takie skut­
ki owego paktu:

„Zawarcie niemiecko - włoskiego pA- 
tu politycznego i wojskowego wywołać 
musi, naturalnym biegiem rzeczy, ściślej­
sze zespolenie się państw przeciwko któ­
rym jest on wymierzony. Bezpośrednim 
następstwem umowy mediolańskiej bę­
dzie przyśpieszenie procesu formowania 
się obozu narodów zagrożonych i zacie­
śnienie stosunków pomiędzy nimi. Euro­
pa coraz bardziej zacznie się dzielić na 
dwa bloki polityczne, przypominające u- 
grupowania państw z przed wielkiej woj­
ny i w większym stopniu niż dziś zacznte 
się przysposabiać do sprostania nadcho­
dzącym wypadkom.

Pakt mediolański, aczkolwiek jest 
tylko formalnym stwierdzeniem istnie­
jącego od dawna faktycznego stanu rze­
czy, do tego podziału przyczyni się w 
sposób bardzo znaczny".

Przemiana w życiu Sw'ata 
robotniczego

O przemianach ideowych zachodzących 
w niektórych kołach polskiego świata robot­
niczego, pisze wnikliwie t z głębokim znaw­
stwem tematu w ^Gazecie Polskiej" poseł 
Źenczykowski:

„Doświadczenia wielu lat nauczyły 
polskiego robotnika, jak w praktyce wy­
gląda międzynarodowa solidarność pro­
letariatu, a zwłaszcza wymowny był 
przykład’1920 roku (negatywna postawa 
robotników wielu państw podległych II 
Międzynarodówce wobec transportów 
broni i materiału wojennego dla Polski). 
Przekonały go te doświadczenia w jaki 
sposób Międzynarodówka staje się ośrod­
kiem dyspozycji dla partii politycznych 
w dziedzinie polityki wewnętrznej pań­
stwa. I nie istotne potrzeby tej polityki, 
lecz uchwały i dyspozycje Międzynarodów 
ki dyktują partiom do niej należącym 
odpowiednią linię postępowania bez 
względu na prawdziwy Interes narodu".

Wywiad nisma litewskiego 
z gen. St Skwarczyftskim

Szef Obozu Zjednoczenia Narodowego 
gen. St. Skwarczyński udzielił wywiadu 
współpracownikowi pisma litewskiego „Lie- 
tuwos Zinias" na temat stosunków polsko- 
litewskich.

Gen. Skwarczyński. scharakteryzowawszy 
politykę polską, wytyczoną przez Marszałka 
Piłsudskiego w stosunku do sąsiadów na 
zasadzie równego z równym, przechodzi do 
strony tradycyjna • uczuciowej, wiąiącej 
dwa narody: Litwę i Polskę.

„Jestem nie tylko żołnierzem — mó-

Mówiąc o Gdańska stwier­
dził w swej mowie na forum 
Selma minister Beck, że „nie 
tylko rozwój, ale i r a- 
c J a bytu tego miasta 
wynikały z tego, że leżv ono u 
Jedyne] wielkiej naszej rzeki.

ujścia 
a na 

głównym szlaku wodnym i kolejo­
wym. łączącym nas dziś z Bałty­
kiem".

Ta prawda ma swój walor nie od 
dziś i nie od wczoraj. Stwierdzają ją 
dzieje Gdańska bardzo wymownie. 
Gdańsk w orbicie polskiej władzy, a 
więc między 15-tym a 18-tym stule­
ciem — rośnie, rozwija się, potężnie­
je. Gdańsk pod władza Prus spada do 
roli kopciuszka prowincjonalnego w 
zestawieniu z pruskimi portami, jak 
Królewiec 1 Szczecin. Gdańsk wresz­
cie Jako Wolne Miasto, korzystające 
z polskiego zaplecza — znowu obra­
sta w siły 1 bogactwa, znowu przeży­
wa proces rozwoju.

To też słusznie mógł min. Beck 
stwierdzić,że racja bytu Gdań­
ska — to oparcie o zaplecze 
dorzecza Wisły, a warunkiem roz­
woju Gdańska — jak najści­
ślejszy związek z tym ży­
ciodajnym zapleczem.

Stwierdzenia te daja 
mentować wymową ścisłą cyfr. Wy­
starczy sięgnąć do „Małego Rocznika 
Statystycznego", do „Rocznika Mors­
kiego 1 Kolonialnego" (za r. 1938), aby 
sobie to uzmysłowić.

Weź my więc cyfry, obrazujące sy­
tuację Gdańska w roku wybuchu woj- 
ny światowej 1914 i sytuację obecną 
(wedle obliczeń z r. 1938):

n a J ś c i-

się udokn-

„To ne byl Macha”
Stu pięciu czeskich emigrantów politycznych słucha mowy min. Becka 

„Nadzieja nasza w Polsce**
PRZED PRZEMÓWIENIEM

W sali restauracyjnej Dworca Morskiego 
przepełnienie. Za chwilę ma przemawiać p. 
min. płk. Józef Beck. Na twarzach maluje 
się gorączkowe wyczekiwania

— Co powie?
— Jak powie?
Tu i tam padają domysły, przypuszcze­

nia itd.
Wśród różnojęzycznych słuchaczy prze­

waża język czeski.
To grupa 105 uciekinierów z „czeskiego 

protektoratu". Jadą do swej „nowej ojczy­
zny" Kanady, aby jak sami mówią: „wzo­
rem polskiej politycznej emigracji z 1831 i 
1863 rokn orędować swej idei niepodległo­
ściowej wśród narodów świata**. Ale nie u- 
przedzajmy faktów.

Publiczność zajmuje miejsca możliwie 
najbliżej aparatu radiowego. .

Historyczne przemówienie
Treść przemówienia znamy wszyscy, nie 

będę więc do niego powracał.
Trzeba było jednak widzieć, co się dzia­

ło w duszach i sercach Czechów.
Jak gromem poraziły ich słowa „że pol­

ska nie handluje cudzymi interesami".
Nieopisany podziw dla Polski, jakaś nie 

skrystalizowana jeszcze nadzieja na prze­
mian z troską o dzień jutrzejszy targały su-

wił gen. Skwarczyński — ale również 
uczniem Marszałka Piłsudskiego, który 
do sprawy litewskiej miał specjalne po­
dejście. Właśnie, jako uczeń Marszałka, 
jako piłsudczyk, żywię bardzo dużą sym­
patię dla narodu litewskiego. Wydaje mi 
się, że jeśli chodzi o stosunki polsko-li­
tewskie, to strona tradycyjno-uczuciowa 
nie powinna być bagatelizowana. Ażeby 
te stosunki były dobre, powiedziałbym 
przyjazne, należy oprzeć się o wszystko 
to, co oba narody ze sobą łączy. Naumyśl­
nie nie używam słów, że Polska i Litwa 
muszą szukać wspólnych łączników, gdyż 
sądzę, że nie potrzebujemy ich szukać. 
Przecież posiadamy wspólne tradycje 
państwowe, narodowe itp. Wystarczy 
wskazać na Jagiełłę i cały okres władz­
twa Jagiellonów, który był okresem naj­
większej potęgi państwa polsko - Jitew- 
skiego.

Nie chcę jednak być źle zrozumianym 
Wspominając wspólne tradycje, bynaj­
mniej nie wypowiadam się za nawrotem 
dawnych form wspólżveia pomiędzy o- 
bydwoma narodami. Moim zdaniem każ­
dy naród ma prawo do niezależnego bytu

Gdańsk i cyfry
skiego obejmowała w r. 1914 — 178 
hektarów, bv w r. 1938 zwiększyć się 
do 212 ha„. Długość nabrzeży pow’*'k- 
szrła się z 21 do 31 kilometrów... Po- 
wierzcnnia magazynów portowych 
wzrosła z 156 tys. metrów kwadr, do 
192 tysięcy... Torów kolelowych miał 
Gdańsk w r. 1914 — 38 kilometrów, o- 
becnie 350 km.

Już z tych kilka cyfr świadczy o 
olbrzymim zasięgu rozwojowym 
Gdańska w ciągu ostatniego dwudzie­
stolecia.

Spójrzmy na ruch statków i obro­
ty towamwe w rorcie gdańskim. W 
roku 1920 weszło i wyszło z portu 
gdańskiego 3800 statków; w r. 1937 
— 8060 statkówl W r. 1920 tonaż wy­
nosił 1987 tys. łon; w r. 1937 — 8060 
tys. ton! Czyli: o przeszło 400 procent 
więcef...

Jakim okolicznościom zawdzięcza 
Wolne Miasto ten Imnonujący roz- 
wó<? Co się na to złożyło?

Znowu spó|rzmv na cyfry: W r. 
1930 przywieziono koleją do porta 
gdańskiego z Polski 4.837.000 ton to­
waru. Z zagranicy ledwie 304.000 łon.

Oto wymowna ilustracja, z czeno 
Gdańsk właściwie żyie. kto dale 
Gdańszczanom możliwości zatrudnie­
nia I zarobku. Zostawić Gdańskowi te 
300 tysięcy ton, przywiezionych ską­
dinąd do portu, a odebrać niespełna 
S milionów ton, zwiezionych z Polski 
— a Gdańsk — „leży“, Gdańsk staję 
się nfetylko prowincjonalnym mias­
teczkiem, ale wprost bankrutem, któ- 

mieniami wygnańców.
Wielu miało łzy w oczach. Ktoś płakał, 

nie kryjąc się z tym wcale.
Wreszcie z głośnika padło ostatnie „sło­

wo":
„HONOR**.
Zerwała się burza oklasków.
— „To ne byl Hacha" — odezwał się je­

den z Czechów.
— „Oh, żeby przyszła jak najprędzej woj­

na. Ona odrodzi i wskrzesi nas Czechów do 
nowego życia".

— „Tyle set lat nie ulegliśmy Niemcom, 
nie ulegniemy im tym bardziej teraz".

— „Naród czeski został haniebnie oszu­
kany przez swoich przywódców. Dziś wśród 
wielu milionów serc gorzeje patriotyzm ta­
ki sam, jak w sercach Polaków, do których 
przez wiele lat wroga propaganda uspasa- 
biała nas Czechów nienawistnie, fałszywie 
i bezwzględnie kłamliwie. My teraz widzimy 
na własne oczy co tu jest i jak tu jest. Ina­
czej nam opowiadano, i pisano o Polsce, gdy- 
śmy byli jeszcze wolni."

— „To oszustwo kosztowało Czechosłowa­
cję wolność".

Uciekinierzy o Czechach
— „Wysyłałą nas — mówi jeden — w 

głąb Rzeszy, jak barany. Wyrywają mło­
dzież. Zdaje się, że chcą nas wysiedlić, a

państwowego, a forma współżycia pomię­
dzy nimi winna być wyrazem ich obopól­
nej woli, osiągniętej w drodze bezpo­
średnich rozmów.

Pragnę tylko podkreślić, że gdy w po­
szukiwaniu form współżycia oprzemy się 
o te wspólne tradycje, o braterstwo obu 
narodów, to siłą rzeczy nawiążemy zer 
waną nić wzajemnej sympatii, która na- 
pewno umożliwi nam całkowite rozwią­
zanie wszystkich spornych zagadnień 
politycznych, kulturalnych, gospodar­
czych. Jestem głęboko przekonany, że 
wówczas /.najdziemy sposoby załatwienia 
tak drażliwych kwestyj, Jak kwestia wa­
szej mniejszości u nas, a naszej u was". 

Co do kwestii żydowskiej szef Obozu Zjed­
noczenia tak ją określił:

„Jedynie w sprawie mniejszości ży­
dowskiej chcę oświadczyć, że dążymy do 

zmniejszenia ilości Żydów w Polsce, una­
rodowienia życia gospodarczego, lecz 
tvch zadań nie będziemy realizować przy 
pomocy metod gwałtu. Metody gwałtu 
i przemocy w stosunku do mniejszości 
żydowskiej są nam obce i ich stosowanie 
z cała stanowczością potępiamy".

rego urządzenia nortowe nie-] 
bawem zmarniałyby do cna- 
dźwigi parowe pokrylab'- 
rdza, żelbetonowe magazyn'! 
rozkrnszały by, wywrotnic*']-zmugluja.

I A urządzają się często w ten sposób, 
że paczki z masłem, tuż za granicą 
wyrzucają przez rury wylotowe w ubi­
kacjach, skąd zbierane są przez umó­
wione osoby.

wagonowe zaśniedziały, a 350 km to­
rów kolejowych zdatnych byłob’* 
wkrótce tylko na szmelc...

Bo Gdańsk jest catkowic’e nzależ 
niony nie tylko od swego polskiegr 
zanlecza, ale i od temna rozwoju gos 
podarczego Polski. Gdy to tero^o pc 
wolniele — Gdańsk natychmiast tr 
odczuwa, ody -nśnie — rośnie i ruch 
w porcie gdańskim.

Znów zilustrujmy to cyframi:
Rok rblenły — 1938 — przyniósł 

lak WT*d***«o- zy^nzyo »rlywfftnłe w 
naszych obrotach handlowych. 7 
miejsca odbiło sie to na ruchu w por­
cie gdańskim. Zwiększyły się bowiem 
tu w kwietniu br. obroty towarowe — 
w porównaniu z kwietniem ub- rokr 
— o 113.900 ton (21 procent)... W sa­
mym tylko kwietniu br. przeszłe 
przez port gdański przywiezionrcb 
z Polski: 407.000 ton wenla, 65.000 tor 
drzewa, 25.000 ton zboża...

Czym bvłby Gdańsk bez tego ru­
chu w porcie, bez tych obrotów han­
dlowych? Jakiż byłby los 243 snółek 
akcyjnych w Gdańsku? (Nawiasem 
dodajmy, że tuż przed wojna świato­
wa takich spółek było w Gdańsku za­
ledwie... 34).

W świetle tych cyfr widzimy, jak 
prawdziwe były stwierdzenia min 
Becka, że „racją bytu“ Gdańska jes' 
oparcie o polskie zaplecze i że „egzy­
stencja i dobrobyt ludności Gdańska 
zależa od potencjału gospodarcze­
go Polski".

na to miejsce osadzić Niemców**.
— „Bardziej zaangażowani politycznie, 

ociekają przez wszystkie punkty graniczne. 
Głównie chcemy się dostać do Węgier lub 
Polski, by stąd już bezpiecznie popłynąć za 
ocean'*.

— „Jesteśmy krępowani na każdym kro­
ku. Nie wolno słuchać radia, brak żywności 
coraz większy, listy są cenzurowane*'.

Bielizna, buty, materiały itd. — wszystko 
zostało gdzieś wywiezione lub wykupione. 
Kłótnie nasze ze Słowakami zemściły się 
na nas potwornie. Tam, gdzie się dwóch po­
biło, tam trzeci skorzystał.

„Jeszcze Czechy nie zginęły, 
póki my iyjemy**

W dniu odpłynięcia m. s. „Piłsudskie­
go" przybyłem powtórnie pożegnać się ze 
swymi znajomymi z Czech.

Czas odjazdu zbliżał się. Na pożegna­
nie jeden z Czechów uścisnął mi serdecznie 
rękę i rzekł czystą polszczyzną:

— „Wyście śpiewali to tam we Włoszech 
pod Dąbrowskim, my swojego Dąbrowskie­
go też znajdziemy i śpiewać też będziemy: 
„Jeszcze Czechy nie zginęły, póki my żyje- 
my**. Zdzisław Karr-Jaworski.

O czym sic mówi:
Niektórzy Niemcy w zapędzie szo­

winistycznym posuwają się do takiego 
stopnia, że bezwzględność zaczyna gra­
niczyć z wisielczym humorem.

W powiecie złotowskim w. in. wy­
dalono rolnika Boryczkę ze Stawnicy. 
Tym razem Boryczka nie usłuchał 
landrata dla tej zwykłej ludzkiej przy­
czyny, że już sam wyniósł się przed 
kilku miesiącami do... wieczności.

Czy p. landrat zarządzi ekshumację 
zwłok, to się jeszcze okaże. Nie jest to 
zresztą niemożliwe, kto zna dokładność, 
i systematyczność pruskiej admini­
stracji. *

Odrzucając żart na stronę^ fakt po­
wyższy dowodzi, że wydaleń Polaków 
ze Śląska Opolskiego, Pogranicza 
i Prus Wschodnich dokonuje się bez 
jakiejkolwiek uzasadnionej przyczyny 
i że mają one charakter złośliwej re­
presji.

O atmosferze, jaką działalność orga- 
nizacyj niemieckich zdołała wytwo­
rzyć, dowodzi najlepiej fakt, iż w lo­
kalach publicznych nie obsługuje się 
Polaków.

। Polaków nie lubią, ale lubią polskie 
masło. Ażeby ten smaczny produkt 
przemycić do Bzeszy, Niemcy, mający 
krewnych w Polsce, przyjeżdżają da 
1'Wis i w przemyślny sposób to masło

I jeszcze o-maśle. Pewien inżynier 
Niemiec, obywatel polski, zamieszkały 
w Częstochowie, wyjechał do Bzeszy 
do swych krewnych i w czasie śniada­
nia, nie widząc na stole masła, wyraził 
?woje zdziwienie, nadmieniając, że 
w Polsce, jeśli ktoś ma pieniądze, może 
masło jeść wagonami.

Dwoje małych dzieci, przysłuchują­
cych się rozmowie, tę sensacyjną wia­
domość o Polsce wyniosły na podwó-

W dwie godziny później „Gestapo" 
aresztowało inżyniera i odstawiło go 
do granicy polskiej, a na „pożegnanie" 
inżynier otrzymał, 25 batów.

Inżynier Niemiec, po powrocie do 
Polski zemścił sie w ten sposób, że 
kazał w domu zdiąć portret wodza, 
usunął bonę, Niemkę i zabronił w domu 
■'ozmaminć po niemiecku.

Pyszny kawał- kursuje po prasie 
zagranicznej na temat etr-kaisera Wil­
helma II.

Otóż Niemcu zgłosiły pretensje te­
rytorialne do Holandii. Po prostu chcą 
zająć cały kraj, ponieważ nie mogą 
ścier pięć, aby mniejszość niemiecka 
rąbała drzewo w Holandii.

Satis.
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Trzy „punkty krytyczne" w gospodarce 
niemieckiej

Co piszą sami Niemcy o kryzysie w Rzeszy?
Obecną sytuację gospodarczą w Niem­

czech porównuje ostatnio już i niemiecka 
prasa bodajże do okresu wojny światowej. 
„Der Deutsche Volkswirt" (Niemiecki eko­
nomista") pisze dosłownie, że stan obecnego 
napięcia gospodarczego, z jego niebywałym 
wkładem sił materialnych i ludzkich, da 
się jedynie porównać z tym, co się działo w 
Niemczech w czasie wojny światowej. To 
przyznanie się czołowego organu gospodar­
ki niemieckiej do krytycznej sytuacji, od­
powiadającej najgorszemu okresowi z cza­
sów przegranej wojny, jest dowodem, że 
nawet najlepiej funkcjonujący aparat pro­
pagandowy nie może już dłużej tego stanu 
ukryć przed społeczeństwem. „Der Deutsche 
Volkswirt" W’ylicza kolejno punkty kryty­
czne w gospodarce kraju.

Punkt pierwszy: tarcia przy rozdziale su­
rowców, rąk roboczych i możliwości tran­
sportowych pomiędzy zamówieniami wojsko 
wymi, zwłaszcza tymi, które wiążą się z 
pilnymi przygotowaniami wojennymi, a za­
mówieniami miejskimi przy przebudowie 
miast, dokonywanej dla ochrony przed e- 
wentualnym nalotom nieprzyjacielskim i 
wszystkimi innymi zamówieniami dla eks­
portu, dla rynku wewnętrznego, itd. Szcze­
gólnie ostro występują tarcia przy zdoby­
waniu kwalifikowanych robotników, którzy 
drogą umownych znaków w ogłoszeniach w 
prasie szukają coraz to nowych miejsc pra­
cy i mimo zarządzeń i represji ciągle zmie­
niają warsztaty pracy, wzmagając ogólny 
chaos, jaki panuje w pozornie „planowej" 
ii ,,kierowanej" wojennej gospodarce nie­
mieckiej.

Punkt drugi: trudności w transporcie, 
które mogłyby doprowadzić do katastrofy, 
przyznaje się wspomniany organ, gdyby w 
porę nie zostały podjęte nowe inwestycje 
kolejowe. Państwowe koleje Rzeszy, przeła­
dowane transportami na niezliczone zjazdy 
partyjne, wycieczkami organizacji „Siła 
przez radość" (Kraft durch Freude) i cią­
głymi imprezami propagandowymi, deficyto 
we od chwili dojścia do władzy narodowe­
go - socjalizmu, nie mogą podołać nowym 
zadaniom 
szeństwa.

Punkt 
przybiera
Namiestnik Saksonii, Mutschman, 
zarządzenie, że każdy zakład przemysłowy 
musi odkomenderować 1—2 proc, swojej za­
łogi do robót polnych. Przy okazji ogłoszo­
no pewne cyfry, które rzucają ciekawe świa­
tło na stosunki na wiejskim rynku pracy.

i coraz częściej odmawiają posłu-

tried: brak rąk do pracy na wsi 
zupełnie katastrofalne rozmiary, 

wydał

Gdynia contra Hamburg
Pod takim tytułem umieszcza wiedeński 

tygodnik Siidost-Echo z końca kwietnia b. r 
notatkę, w której stara się dowieść bezplod 
ności polskich starań ściągnięcia do Gdyn' 
ładunków tranzytowych z basenu naddunar 
skiego. Powołuje się nawet na belgradzkie 
pismo „Politika", cytując jego opinię o na­
szym porcie. Gdynia w ostatnich latach 
wprawdzie zdołała ściągnąć do siebie cześć 
przeładunku hamburskłego, to jednak nir 
ma mowy o poważnym zagrożeniu stanowi­
ska Hamburga w ruchu tranzytowym base­
nu naddunajskiego, a zwłaszcza w ruchu 
towarów między Morzem Północnym a Bel­
gradem. Wprawdzie droga przez Gdynię jest 
krótsza o 148 km niż nrzez Hamburg, za te 
Hamburg daje większe możliwości bezpo­
średniego frachtowania. Inaczej przedsta­
wia się sytuacja w ruchu tranzytowym Ru­
munii i Bułgarii. Faktem jest, że pewne 
część eksportu zboża rumuńskiego na Bałty! 
przechodzi przez Gdynię i częściowo przez 
Gdańsk. To samo dotyczy wywozu owoców 
bułgarskich preznaczonych na Bałtyk.

Polskie Koleje Państwowe wprowadziły 
specjalne ulgi taryfowe w nadziei zwiększe­
nia tranzytu przez Gdynię. Poza tym Gdy­
nia daje jeszcze tę korzyść, że towar nie pła- 
Ti składowego, o ile pozostaje na składzie 
mniej niż dwa tygodnie. Dla utrzymanie 
częstszej komunikacji między portami p. o. 
e. a krajami skandynawskimi oraz Holandia 
i Anglią, będą uruchomione statki mniejsze* 
pojemności.

Jak widzimy, sprawozdanie „Politiki" p 
działalności portu gdyńskiego nie jest die 
niego nieprzychylne, stwierdza tylko, że 
Gdynia nie grozi Hamburgowi odebraniem 
mu ładunków tranzytowych.

Specjalny urząd do spraw 
rremiecko-rumuńskich

Rząd Rzeszy powołał do życia specjalny 
urząd, którego zadaniem bodzie czuwanie 
nad wykonywaniem postanowień traktatu 
gospodarczego rumuńsko - niemieckiego z 
23 marca br. Urząd ten nosi nazwę: „central­
na komisja rządowa do spraw ekonomicz­
nych w Rumunii".

Na 2 miliony posiadaczy książeczek pracy 
w Saksonii, 120.000 przypadało na robotni­
ków rolnych. Na wiosnę 1937 r. brakowało 
rolnictwu saskiemu 10.000 ludzi, na wiosnę 
1938 — 23.000, a na wiosnę 1939 już 40.000, 
czyli jedna trzecia całego zapotrzebowania.

Punkt czwarty: trudności w eksporcie. 
Niemcom brak dewiz mimo kompensacyjno- 
towarowych umów z krajami bałkańskimi i 
nawet zapowiadana imowa z Włochami dla 
stworzenia „wspólnoty gospodarczej" nie 
zmieni w niczym sytuacji. W obrocie z za­
granicą trzeba płacić, stwierdza melancho­
lijnie ,,Der Deutsche Volkswirt", a Niemcy 
nie mają dewiz.

Przed nowym sezonem kolonilnym.
Jeszcze słońce nie dopieka zbyt silnie, | wie, nie pozostawało w roku bieżącym nic 

ale już za parę tygodni zacznie się okres 
urlopowy i dzieci opuszczą mury szkolne. 
Niejedna matka zastanawia się już dzisiaj, 
co to będzie i czy jej dziecko wyśle Ubez- 
pieęzalnia na kolonię. Bo przecież jest takie 
mizerne, takie bez apetytu, no, nie ma 
dziecka bardziej potrzebującego wyjazdu 
na kolonię, niż moja Frania czy Helcia... 
Jest oczywiście niemożliwością, żeby każda 
Frania czy Helcia mogła wyjechać 
lonię.

Ubezpieczalnię Społeczne z roku 
wysyłały coraz większa ilość dzieci 
łonie i półkolonie, w zeszłym roku 
śmy już jednak do szczytu, którego

na ko­
rok 
ko-

na 
na 
doszli- 

...... . . . - __ nie da
się narazie przekroczyć ze względów budże­
towych. Pamiętajmy, że Ubezpieczalnie nie 
tylko wysyłają dzieci na kolonie, ale ma­
ją również do zaspokojenia cały szereg in­
nych świadczeń jak wypłata zasiłków, opie­
ka lekarska i wiele innych. Są
to wszystko świadczenia obowiązkowe,
za które ubezpieczony płaca składkę 
i gdyby ich nie otrzymał, mógłby skarżyć 
Ubezpieczalnię — kolonie są natomiast 
świadczeniem nieobowiązkowym, które ze 
względu na wagę opieki nad dzieckiem zy­
skało sobie wszędzie prawo obywatelstwa, 
musi się jednak wahać w granicach docho­
dów Ubezpieczalni.

Chcąc związać koniec z końcem Ubezpie- 
czalnia nie może powiększać swych świad­
czeń nieobowiązkowych w nieskończoność, 
musi być tutaj pewna granica. I ta właśnie 
granica została już osiągnięta w roku ubie­
głym. Ponieważ ogólna sytuacja gospodar­
cza nie uległa jakiejś wybitniejszej popra-

Złoto nadal ucieka z Europy
W okresie ostatniego tygodnia kwietnia, 

złoto wartości 28 i pół miliona funtów szter- 
lingów odpłynęło z Anglii do Stancw Zjed­
noczonych. Od początku br. wyeksportowa 
ne zostało z W. Brytanii do Ameryki Pół­
nocnej złoto wartości przeszło 200 miln. fun­
tów.

Poza eksportem do Stanów Zjednoczo­
nych W. Brytania wykazuje ostatnio ten­
dencję do stworzenia specjalnych zapasów 
złota w Kanadzie. W ub. tygodniu Bank An­
glii znów wysłał do Kanady złota za prze­
szło 3 miln. funtów. Ogólna wartość krusz­
cu, wysłanego z W. Brytanii do Kanady w 
kwietniu br. wyniosła ponad 11 mil. funtów.

Ma bieżni, boisku i ringu
dzie się w nadchodzącą niedziele, 14. bm. w 
Warszawie, Liga PZPN odwołała wyznaczo­
ne na ten dzień spotkanie ligowe Warsza­
wianka—Pogoń i Polonia—Ruch. Mecze te 
odbędą się w terminie późniejszym.

Równocześnie Liga PZPN zwróciła sie do 
Pogoni i Ruchu, proponując tym klubom ro­
zegranie we Lwowie meczu ligowego, prze­
widzianego w późniejszym terminie. W ra­
zie, gdyby oba zainteresowane kluby nie na­
desłały odpowiedzi do wtorku. 9 bm.. Liga 
zatwierdzi ten mecz w drodze urzędowej.

Kursy żeglarskie w Jastarni
Państwowy Urząd WF i PW organizuje 

w największym ośrodku żeglarstwa mor­
skiego w Jastarni kurs żeglarstwa w czte­
rech turnusach, które rozpoczną się w dn. 
26 czerwca, a skończą 16 września br.

Kandydaci posiadać winni co najmniej 
stopień sternika jachtingu morskiego. U- 
czestnicy kursu otrzymają bezpłatne utrzy­
manie wraz z zakwaterowaniem oraz zwrot 
kosztów podróży.

Gryf nadal na nierwszvm miejscu 
w pomorskiej A klasie

Tabela 
gier st. pkt. st br.

1) Gryf 11 17: 5 38:18
2) Unia 12 14:10 26:19
3) Pomorzanin 12 15: 9 25:16
4) Polonia 12 11:13 18:30
5) „Ciszewski" 11 10:12 19:22
6) Kotwica 11 9:13 19:18
7) AKS 11 9:13 15:25
8) Bałtyk 12 7:17 27:39

Niemcy pokonały Szwajcarię 5:0
W poniedziałek zakończył się w Wied­

niu mecz tenisowy o puchar Davisa miedzy 
Niemcami i Szwajcarią. Zgodnie z przewi­
dywaniami, zwyciężyli Niemcy 5:0 i walczyć 
będą w drugiej rundzie z Polska w Warsza­
wie. Ostatniego dnia Henkel pokonał Ma- 
neffa 6:2. 6:1. 6:2, a Menzel zwyciężył Spi- 
tzera 8:6 ,6:4, 6:3.
Jugosławia wygrała z Irlandią 5:0

W Zagrzebiu męcz tenisowy Jugosła­
wia—Irlandia wygrała Jugosławia 5:0. O- 
statniego dnia Mitio pokonał Egana 7:5, 6:3, 
6:2, a Puncec zwyciyżył Rogersa 6:2, 6:4, 6:4.
Odgłosy zwycięstwa tenisistów pol­

skich nad Holendrami
Prasa holenderska poświęca wiele miej­

sca rozegranemu w Warszawie meczowi te­
nisowemu o puchar Davisa Polska—Holan­
dia. Pisma stwierdzają, że zwycięstwo Pola­
ków było najzupełniej zasłużone. Dzienniki 
holenderskie podkreślają wzorowe zachowa­
nie się publiczność' dodają jdnak, że wi­
dzowie wtrącali się parokrotnie do decyzji 
sędziów. Jako moa.ent niekorzystny dla 
graczy holenderskich podczas spotkania z 
Polską, uważają pisma holenderskie dotkli­
we zimno panujące w czasie meczu, jak rów­
nież zły stan kortów.

Warszawa—Kowno
Kapitan sportowy WOZPN p. Nowakow­

ski ustalił następujący skład reprezentacji 
Warszawy na mecz piłkarski z Kownem, 
który odbędzie się w niedziele nadchodzącą 
o godiz. 17 na boisku Polonii: Sztrauch (Kon­
dracki). Szczepaniak — Joksz (Gierwatow- 
ski), Sochan — Nyc (Hogendorf) — Dmytry- 
szyn, Baran — Kniola — Nawrot — Kula — 
Kisieliński (Pirych).

Międzynarodowe zawody lekkoatle­
tyczne Polonii

W dniach 17 i 18 bm. stołeczna Polonia 
zamierza zorganizować na własnym boisku 
zawody lekkoatletyczne z udziałem zawod­
ników węgierskich. Zaproszeni zostali: Sza­
bo, Gyenes, Vadas, Rotonyi.

Przeciwnikami Szabo na 3 i 5 km bvlibv: 
Kusociński, Noji, Soldan, Herman. Z Gye- 
nesem na 100 i 200 m. pobiegliby Duneckj, 
Danowski, Sulikowski. Zasłona i Ładnow- 
ski, z Vadasem na 800 i 1500 m. — Stani­
szewski, Gąssowski, Winecki i Mulak, z Ra- 
tonyim na 400 m. — Gąssowski i czołowi bie­
gacze warzawscy.

W ramach tych zawodów rozegranoby 
kilka konkurencji kobiecych przy udziale 
czołowych zawodniczek polskich.

Przesunięcie terminów meczów 
ligowych

W związku z piłkarskim meczem między­
narodowym Kowno—Warszawa, który odbę-

Jak już pisaliśmy, w ub. niedzielę roz­
grywki o mistrzostwo pomorskiej A-klasy 
obfitowały w szereg niespodzianek, z któ­
rych największą była klęską czołowego klu­
bu — Gryfu z „Ciszewskim" w stosunku 7:2.

Po niedzielnych rozgrywkach tabela po­
morska uległa dalszym zmianom. Gryf mi­
mo porażki, nadal figuruje na pierwszym 
miejscu.

Wymienione cztery punkty są ogniska­
mi zbliżającego się w sposób nieuchronny 
kryzysu niemieckiej gospodarki. Nie należy 
się łudzić, ażeby to przyszło szybko. Gospo­
darstwo niemieckie karmione przez szereg 
lat kapitałami amerykańskimi, angielskimi 
i francuskimi zdobyło dużą siłę żywotną i 
może długo przetrzymać olbrzymie zbrojenia 
wojenne oraz obliczone na reklamę we­
wnętrzną i zewnętrzną poczynania inwe­
stycyjne. Ale choroba się czai w gospodar­
czym organiźmie Trzeciej Rzeszy i pilne śle­
dzenie niemieckiej prasy gospodarczej po­
zwala już ustalać wyraźne oznaki tej cho­
roby.

innego, jak starać się utrzymać akcję ko­
lonijną przynajmniej na poziomie roku u- 
biegłego. Tylko w wyjątkowych przypad­
kach będzie ona o nieznaczny procent zwięk­
szona.- Akcja kolonijna została już bowiem 
w ubezpieczeniach społecznych do tego stop 
nia rozbudowana, że pójść dalej byłoby tru­
dno, po prostu ze względu na brak pomiesz­
czeń i możliwości organizacyjnych.

Rok obecny jest momentem nader korzyst­
nym. by iść w głąb i dokonać całego szere­
gu żmudnych a zasadniczych prac organi­
zacyjnych nad skoordynowaniem i pogłę 
bieniem akcji kolonijnej. W ramy rozbu 
dowane z rozmachem, ale nie zawsze pla­
nowo, należy włożyć treść jednolitą i znor­
malizowaną. Dla pogłębienia i przepraco 
wania. organizacyjnego całej akcji kolonij 
nej wykazującej w wielu punktach rażace 
braki i niedociągnięcia Zakład Ubezpieczeń 
Społecznych wspólnie z Ministerstwem O- 
pieki Społecznej podjął szereg prac o cha­
rakterze zasadniczym, prace ankietowe, sta­
tystyczne. z zakresu norm wyżywienia, kwa 
lifikacji lekarskiej, wyboru terenu i wielu 
innych. Ukończenie tych prac i przekazanie 
ich w tej czy innej formie terenowi stano­
wić będzie nader doniosły etap akcji kolo­
nijnej na terenie ubezpieczeń społecznych

Liczba dzieci wysłanych na kolonie bę­
dzie taka sama, co w roku ubiegłym, ale 
dzieci będą miały lepsze warunki, lepszą o- 
piekę, większy komfort, celowszę wykorzy-
stanie czasu. I to jest hasło tegorocznej akcji Jprzesuc“aniu m,ano R° w niedzielę rano 
kolonijnej, (k.) ■przesiać do Kłajpedy. Okazało się jednak,

|że stan zdrowia Kibisa po przesłuchaniu nie 
Dozwalał na przewiezienie go. Korzystając 
|z umieszczenia go w osobnej celi, Kibis pod-

Z drugiej strony do Anglii przychodzaB"'a"ł sobie tętnice. Stan jego jest beznadziej- 
poważne transporty złota z Szwajcarii i Bel-gny.
gii. W ub. tygodniu Belgia wysłała do An­
glii dalszy transport złota wartości ok. 6 
miln. funt.. Szwajcaria zaś wysłała kruszcu 
za ok. 12 miln. funt. Zaznaczyć należy, że 
wiele transportów złota z Europy do Amery 
ki oraz z kontynentu europejskiego do An­
glii nie stanowi dowodu ostatecznego poz­
bycia się kruszcu przez wysyłającego. W 
wielu wypadkach dotychczasowy posiadacz 
nie przestaje i nadal być właścicielem kru­
szcu, wysyła go tylko na bardziej bezpiecz­
ne przechowanie.

J.

Polscy kupcy i rzemieślnicy 
na Ziemie Wschodnie

Prowadzona przez Towarzystwo Roz­
woju Ziem Wschodnich, akcja osiedleń­
cza na Ziemiach Wschodnich, daie z każ­
dym rokiem coraz lepsze wyniki. Z ro­
ku na rok zwiększa sie ilość placówek 
polskich na Ziemiach Wschodnich, przy­
czyniając się do gospodarczego ich pod­
niesienia i rozwoju życia narodowego, a 
tym samym do wytworzenia coraz pomy­
ślniejszych warunków dla dalsze! akcji 
osiedleńczej.

Mimo dużych osiągnięć w tej dziedzi­
nie, pozostało jeszcze wiele do zrobienia. 
Istnieją na Ziemiach Wschodnich mia­
sta, gdzie brak polskiego kupca i rze­
mieślnika zł -sza ludność polską do po­
pierania placówek obcych. W Kobryniu 
np. nie ma ani jednego polskiego składu 
aptecznego, ani skjepu z farbami, lakiera­
mi itp., brak cukierni polskiej i polskiego 
sklepu z obuwiem, nie ma polskich ryma­
rzy, tapicerów, kuśnierzy, zegarmistrzów. 
W mieście, które liczy około 11 tysięcy 
mieszkańców, w ty mznaczny procent Po­
laków, istnieją tylko dwa polskie zakłady 
krawieckie i 1 modystka Polka. Ludność 
polska i okoliczni Poleszucy chętnie po­
pierają przedsiębiorstwa polskie, prowa­
dzone fachowo i solidnie. Dla dobrych 
kupców 1 rzemieślników, ludzi owianych 
duchem piinierskim, rozumiejących do­
niosłą rolę, faką ma do spełnienia polski 
kupiec i rzemieślnik na naszych Ziemiach 
Wschodnich, otwiera sie tu wdzięczne po­
le do działania.

frowu samobójstwo działacza 
Memieckiego w kr a ju kłaloedzkim

KŁAJPEDA. Przed paru dniami- popeł­
nił samobójstwo członek dyrektorium kra- 
iu kłajpedizkiego Surana, który jak wiado­
mo powiesił się w celi więziennej.

Podobny wypadek miał miejsce w dniu 
wczorajszym w więzieniu w Sziłokarczmią, 
gdzie kawałkiem szkła przeciął sobie tęt­
nicę na szyi były porucznik armii niemiec­
kiej z czasów wielkiej wojny, a następnie 
bardzo ruchliwy działacz demokratyczny w 
kraju, klajpedzkim Otto Kibis. Natychmiast 
no zajęciu przez wojska niemieckie Kłajpe­
dy, Kibisa aresztowała Gestapo. Po prawie 
miesięcznym pobycie w wiezieniu został on 
zwolniony, ale przed tygodniem aresztowa­
na go ponownie.

W sobotę aresztowano go na granicy nie- 
miecko-litewskiej w pobliżu Sziłokarczmy. 
Osadzono w więzieniu w tymże mieście i po
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Holenderscy oficerowie marynarki handl.
szkolić się będą na „Darze Pomorza**

W Holandii powstało stowarzyszenie 
„Navire-ecole a voile", które ma za zadanie 
zbadać organizację i systemy szkolenia ma­
rynarki handlowej na obcych statkach szkol 
nych. Powodem tych badań jest chęć pod­
niesienia poziomu wiedzy fachowej u ofice­
rów marynarki handlowej, która w ostat­
nich czasach wykazała pewne braki. Jak­
kolwiek w 1938 r. armatorzy zakupili jacht 

i ćwiczebny dla uczniów szkół morskich, nie 
• może być on „szkołą" nawigacji ze względu 
■na krótkie i niedalekie rejsy. Stowarzyszenie 

! „Navire-ecole a voile", realizując swój pro­
jekt będzie się kierować wzorami państw 
obcych, które rozwiązują problem kształce­
nia oficerów przez podróże na dużych ża­
glowcach, gdzie nabierają praktyki w ma­
newrowaniu statkiem w różnych warun­
kach atmosferycznych, klimatycznych i geo­

graficznych. Do tej kategorii zaliczają stat­
ki szkolne: „Danmark" — duński, „Stats- 
raad Lekmkuhl" — norweski, „Dar Pomo­
rza" — polski, „Mercator" — belgijski; „Suo- 
men" — finlandzki; „Albert Leo Schlageter" 
„Horst Wessel" i „Gorch Fock" — niemie­
ckie.

Inny sposób kształcenia uczniów — to 
normalna żegluga handlowa, w której bie- 
rze udział frachtowiec jako statek szkolny. 
Uczniowie, stanowiący załogę takiego stat­
ku, zapoznają się nie tylko z zagadnieniami 
nawigacji i mechaniki okrętowej, lecz także 
z całym aparatem handlowym, towarzyszą­
cym międzynarodowej wymianie morskiej 
Do tej kategorii statków należy szwedzki 
..Abraham Rydberg", niemiecki „Kommo- 
dore Johnson" i żaglowce finlandzkiego ar­
matora Eriksona.

Wspaniały rozwói letniska Charzykowy
największego ośrodka żeglarskiego na Pomorzu

W wczorajszym numerze podaliśmy krót­
ką wiadomość o uroczystości poświęcenia 
przez ks. Riebanda kamienia węgielnego pod 
gmach Ośrodka Żeglarskiego WKS w Cba- 
rzykowach. Uroczystość ta zbiegła się z ot­
warciem sezonu przez Klub Żeglarski w 
Chojnicach podniesieniem bandery. Z okazji 
tych uroczystości przemawiali pp. wicepre­
zes Związku WKS płk. Albrecht z Warsza­
wy i prezes Klubu Żeglarskiego adw. Słapa 
z Chojnic.

Miejscowość Charzykowa przybiera ostat­
nio oblicze wielkiego letniska i ośrodka spor 
tów wodnych.

Pałac sportowy, którego budowę podjęło 
WKS, będzie gmachem reprezentacyjnym. 
Grunt pod budowę nabyto od Niemca Kop- 
pa. Odrazu WKS, którego członkowie coraz 
więcej Interesują się jeziorem charzykow­
skim, przystąpił do urządzenia ośrodka, w 
którym szkolić się ma pp. oficerów na że­
glarzy. Budowę powierzono p. budownicze­
mu Ptaszyńskiemu w Chojnicach, który za­
trudnia tam 50 robotników, przeważnie z

Zwiększenie polskiej floty 
han4lowe|

Wczoraj po południu przyszedł do Gdy­
ni pod banderą angielską statek „River 
Dart“, nabyty przez Bałtycką Spółkę Okrę­
tową w Gdyni.

Statek powyższy posiada długości 265 
stóp, szerokości 39 stóp, pojemności 1.859 ton 
rej. brutto i 1.052 ton rej. netto. Po zareje­
strowaniu nazwa statku zostanie zmieniona 
na „Wigry". Jest to już drugi statek, jaki na­
była niedawno założona Bałtycka Spółka 
Okrętowa.

Nowy statek przywiózł obecnie z Rouen 
ładunek 2.100 ton złomu, który wyładowuje 
przy nabrzeżu Holenderskim-

Tytuł „prezydent" dla naczelników 
władz gdańskich

Zarządzeniem prezydenta Senatu gdań­
skiego udzielono naczelnikom poszczegól­
nych władz gdańskich tytuł „prezydent".

Prezydent sądu 1 prezydent policji pro­
wadzili już od dawna ten tytuł. Obecnie u- 
dzielono ten tytuł także naczelnikom urzędu 
celnego, urzędu podatkowego i dyrekcji 
poczt i telegrafów.

Zaprzysiężenie urzędn. gdańskich
Urzędnicy poszczególnych władz gdań­

skich zostali w tych dniach ponownie za­
przysiężeni, ponieważ przysięga urzędnicza 
otrzymała inne brzmienie.

W nowej przysiędze przyrzekali urzęd­
nicy wierność Wolnemu Miastu Gdańskowi 
i jego kierownictwu narodowo-socjalistycz- 
nemu.

STAN WODY W WIŚLE

Miejscowo Woda 
średnia

Stan wody dnia

3 V.

Kraków-------- — — — _
Zawichost — — — — — 
Warszawa — —------------
Płock--------------------------------

Miejscowość

Toruń-------------— — — —
gordon -------------  — — —
Chełmno —————— 
Grudziądz-------------— —
Kurzebrak — — — — — 
Piekło--------------------------------
Tczew----------------- — — —
Danziger Haupt — --------
Hnlage----------------- — —
Echlewenhorst — —

■1,84 
1,47 
1,62 
1.27

Woda 
średnia

—2.68
1.38
0.97 
071

—2,51
1,52 
0,06 
0,76

Stan wody dnia

8. V 9. V.

1.37 0,8! 0 86
1,37 0,87 0,88
1,28 0,67 0,70
1,44 0,88 0.87
1,85 1,98 1,99
0,90 0,t5 0,16
0,82 0,15 0.16
3,60 3,4! 3,34
2,36 2,14 2,10
2,51 2,47 2,32

Uwaga: Cyfry bez znaku — oznaczają 
•tan Miody powyżej zera, ze Jonakiem — poni­
żej zera wodowskazu.

KONKURS
NA HASŁO DLA POLSKIEJ PASTY DO ZĘBÓW

JUBILEUSZÓW W
Z pomiędzy osób, które nadesłały w kwietniu hasła 
konkursowe dla Dentosanu Jubileuszowego, zostały 
wyróżnione:

Chojnic.
Pałac stanie na lekko pochyłym terenie 

niedaleko jeziora, tuż obok głównej drogi do 
jeziora. W suterynie mieścić się bę­
dą hangary, garaże, kuchnia i kotłownia, 
na parterze jadalnia, czytelnia, mieszkanie 
administratora. I i II piętro zajmować ma 
14 pokoi sypialnych z umywalniami i na­
tryskami. Z okien gmachu okolonego tara­
sami, z ogrodem i kortami, roztaczać się 
będzie wspaniały widok na jezioro i piękną 
okolicę.

Dom urządzony będzie z wszelkimi kom­
fortami, do czego przyczynić się mają cen­
tralne ogrzewanie, własne wodociągi, ka­
nalizacja i światło elektryczne. Budowa zo­
stanie ukończona do 1. 10. br.

Jednocześnie WKS uzupełnia sprzęt że­
glarski. Do obecnego stanu dojdzie w naj­
bliższym czasie 7 żaglówek, 1 szalupa, 1 
motorówka i 1 jacht. Oficerowie z całej 
Polski znajdą więc tu nie tylko dobrą szko­
łę żeglarską, ale i wspaniały odpoczynek i 
rozrywkę wśród pięknych lasów i łąk.

Ciężki wypadek motocyklowy
1 osoba zabita, druga dogorywa

W niedzielę wieczorem wydarzyła się na 
szosie Brusy—Kosobudy straszna katastro­
fa motocyklowa. Motocykl, którym jechali 
ślusarz Jan Pestka z Chojnic (plac Jerzego 
5) 1 kościelny Józef Lewiński z Chojnic 
wpadł na drzewo po lewej stronie kierun­
ku jazdy.

Wskutek uderzenia o drzewo obaj moto­
cykliści byli nieprzytomni. Pestka w kilku 
minutach zmarł. Nieprzytomnego Lewińs­
kiego na miejscu opatrzono Sakramentami 
św. i odstawiono z potrzaskaną czaszką i 
ogólnymi obrażeniami do Zakładu św. Bo- 
romeusza w Chojnicach.

Władze śledcze badają przyczynę wy-
padku.

NAGRODZENI;
T. Krzyżanowski Stanisław, Kielce, Duża li
2. Kuczkowski M., Kraków, Kanonicza 6
3. Siudowski Boi., Toruń, Wybickiego 7
4. Orzeszkowski Sławomir, Warszawa, Sienna 8
5. Abramowicz Zygmunt, Wilno, Piekiełko 3
6. Kwietniewski Leon, Pszczyna, Sienkiewicza 4
7. Bunzel Władysława, Niżniów, Plebania
8. Szalayowa Irena, Warszawa, Hoża 49
9. Klimczak Bolesław, Opatów Częstochowski

10. Bełżecld Czesław, Modlin, I. komp. szk.
11. Dończyk Franciszek, Chojnice, Kom. Gam.

Nabyli DENTOSAN w F-mie:
B. Krzyżanowska
Mgr K. Homme, Wadowice
K. Nowakowski
Savon
S. Zalb
J. Frystacki
S. Ostrggowski, Kraków1
F. Anioł
Z. Orłowski, Częstochowa
S. Ostra jowski, Kraków
S. Taielsld

12. Gwoździńska Michalina, Chromohorb pta Lubieńce W. Barański, Stryi
12. Weryński Stanisław, Mielec, ul. Kościuszki13.
14. Kruczkowski Boi., Sosnowiec, Gwar. hr. Renard.
15. Wajnertówna Halina, Poznań, Focha 58
16. Wilczek Jerzy, Poznań, Matejki 37
17. Szukalanka Longina, Poznań, Mariacka 22
18. Nikolay Adam, Bydgoszcz, Gdańska 28
19. Galon Leon, Leszno Wkp., Krasińsk. 19
20. Chylewska Eugenia, Lubawa Potn. Warsz. 14
21. Woźnicka Romana, Łódź, Nawrot 41
22. Czerwińska Zofia, Warszawa, Natolin. 10
23. Knaupówna Zofia, Warszawa, Widok 22
24. Maciejewska Irena, Wilno, Kościuszki 25
25. Januszkowska Alina, Zakopane, „Bożydar"
26. Wojnowska Aniela, Lwów, Krupiarska 8
27. Wakerówna Mania, Stanisławów, Zosina Wola 15
28. Kamiński Stanisław, Warszawa, Damasłowska 14
29. Rybicki Marian, Łódź, Nowy Świat 12
30. Gawelczyk Karol, Wodzisław SI., Rybnicka 4

W. Sokołowska
M. Jagiełłowicz
Medycyn. Dróg. p. Gwiazdg
J. Łukowska
F. G. Fraas 
„Royal", J. Reszka 
R. Korowski
R. Kaszubowski
L. Spiess i Syn S. A.
Bcia Jaskulscy
L. Spiess i Syn S. A.
W. Charytonowicz
H. Plaszczyńska
S. B. Unicki
M. Gruber
St Kopeć
L. Spiess i Syn S. A.
M. Michalski

Każda z wyżej wymienionych osób może odebrać pre­
mię w wysokości 10 złotych w tym sklepie, w którym 
nabyła Dentosan.
Bliższe szczegóły o KONKURSIE na hasło dla polskiej 
pasty DENTOSAN, w którym można uzyskać gotówką: 
I nagrodę w wysokości 300 zł., II nagrodę w wysokości
200 zł. i III nagrodę w wysokości 100 zł. — podaje każdy 
skład apteczny, drogeria lub perfumeria.

DENTOSAN CODZIENNIE
ZDROWE ZĘ

CAŁE ŻYCIE H

Podziękowano.
Przewielebnemu Duchowieństwu, Ojcom Francisz­

kanom z Pakości, wszystkim krewnym i znajomym za 
okazane współczucie i tak liczny udział w pogrzebie 
naszego kochanego brata, szwagra, kuzyna i wujka 
śp. Stanisława Brzu szkle wieża składa najserdeczniejsze 
podziękowanie

RODZINA
GRONOWKO, dnia 8 maja 1939 r. 3019

We wtorek, dnia 9-go maja 1939 r. zasnął w Bogu 
ś. p.

Marcin Brzybykien
kierownik Powiatowego Zarządu Drogowego w Chełmnie

Jego szlachetny charakter zachowamy we wdzięcznej pamięci 
na zawsze.

Pracownicy P. Z. D. w Chełmnie
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 maja br. o gods. 16-ej z kost­

nicy klasztornej. (9881

Chojnice
— Motocykliści chojniccy na Zaolzie. — 

Dnia 16 maja br. Sekcja motocyklistów KS 
pChojniczanka" urządza wycieczkę na Zaol­
zie. Trasa wycieczki prowadzi przez Ostrów 
— Częstochowę — Katowice — Frysztat — 
Cieszyn — Trzyniec — Wisłę — Zakopane 
— Kraków i Poznań. Powrót do Chojnic 
nastąpi dnia 23 maja wieczorem.

— Bezczelna kradzież. W nocy na nie­
dzielę nieznani sprawcy dokonali w Bru­
sach bezczelnej kradzieży. Po stłuczeniu ok­
na wystawowego składu bławatów kupca 
Stefana Kozłowskiego skradli różne towary 
krótkie i galanteryjne wartości około 200 zł. 
Policin wdrożvła śledztwo.

Król chroni swoje imię
Król angielski Jerzy VI był zmuszony do 

wydania szeregu surowych zarządzeń, ma­
jących na celu ochronę swego Imienia. O- 
kazało się bowiem, że w ostatnim czasie 
wiele większych i mniejszych przedsię­
biorstw handlowych zaczęło posługiwać się 
jego imieniem do celów reklamowych.

Pisma codzienne roiły się od reklam róż­
nych fabrykatów, noszących nazwę „Król 
Jerzy", a nawet „Królowa Elżbieta". Nazwy 
te noszą środki codziennego użytku, niektó­
re środki żywności itd.

Niedawno na rynku pojawiły się rów­
nież papierosy, na których opakowaniu wid­
niała podobizna króla. Podobizny pojawiły 
się również na kalendarzach i kartach pocz­
towych.

Obecne rozporządzenie zakazuje stosowa­
nia tego rodzaju metod reklamowych. Zakaz 
ten obejmuje nie tylko ochronę imienia kró­
la, ale także całej królewskiej rodziny.
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Wyścig województw o budowę własnego ścigacza morskiego 
Pomorze zebrało już 156.457 zł

Rozmowa z prezesem Pom. Okr. LMK p. sędzią Radlowskim, prezesem Sądu Okręg, w Toruniu

Prezes Okręgu Pomorskiego LUK p. sędzia 
Rudolf Radlowski, Prezes Sądu Okręgowego

Jak wiadomo Toruń po raz pierwszy bę­
dzie gościł w swych murach ogólnopolski 
zjazd delegatów Ligi Morskiej i Kolonialnej, 
w dniach 20 i 21 maja, na który przybędzie 
elita działaczy społecznych na tym polu. 
Pragnąc zapoznać naszych Czytelników z 
zakresem prac i zadań Pomorskiego Okręgu 
Ligi Morskiej i Kolonialnej zdołaliśmy uzy­
skać, dzięki uprzejmości prezesa okręgu po­
morskiego Ligi p. sędziego Redłowskiego, 
prezesa Sądu Okręgowego niniejszy intere­
sujący wywiad, który poniżej zamieszcza­
my.

Mimo nawału pracy p. prezes Radlowski 
przyjmuje naszego wysłannika redakcyjne­
go i dzieli się z nami następującymi uwa­
gami:

— W naszej działalności na terenie Po­
morza — rozpoczyna p. prezes — staraliśmy 
się przede wszystkim wywołać zrozumienie 
i wiarę w konieczność istnienia tej organi­
zacji ze względu na przyszłość gospodarczą 
i stanowisko mocarstwowe naszego kraju. 
I cel ten osiągnęliśmy. Coraz głębiej w spo­
łeczeństwie zakorzenia się świadomość, że 
nie ma mocarstwowości Narodu czy Pań­
stwa bez odpowiednio prowadzonej polityki 
kolonialnej. I program, który sobie naczel­
ne nasze władze zakreśliły, realizujemy, roz­
budowując naszą organizację nie tylko w 
wielkich ośrodkach miejskich, ale docierając 
także do najmniejszych wiosek, do wszyst­
kich ośrodków szkolnych bądź szkół pow­
szechnych, bądź też średnich. Organizacja 
nasza jest więc rozbudowana, jak rzadko 
która.

O rozwoju naszej organizacji najlepiej 
zaświadczy to, że w krótkim okresie czasu 
osiągnęliśmy takie rezultaty, których po 
prostu ludzie, kierujący tą pracą, nie prze­
widzieli. Przeszło to nasze najśmielsze ma­
rzenia.
Brawo Pomorze

— Brzmi to, panie prezesie — prawie sen­
sacyjnie — wtrącam.

— A jednak nie ma w tym ani odrobiny 
przesady. Tajemnica dlaczego osiągamy na 
naszym terenie takie rezultaty, tkwi w tym, 
że wszyscy członkowie Okręgu Pomorskie­
go Ligi Morskiej i Kolonialnej są świadomi 
tego, że Ich najmniejszy nawet wysiłek na 
wąskim terenie pracy w skutkach swych | 
odbija się na całokształcie wielkiej sprawy. 
Test to jakby podświadomy wyraz społe­
cznego solidaryzmu, przejawiającego się w 
powszechnym wyrobieniu, te wszystko co 
jednostka robi, robi to dla gromady, na 
rzecz wielkiej rodziny narodowej, a tym 
samym pośrednio i dla siebie. Powiązanie 
idealizmu celów z realizmem zadań, oto ta­
jemnica powodzenia każdej zbiorowej akcji, 
każdego gromadzkiego działania.

— A jak się przedstawiają wysiłki pracy 
Okręgu Pomorskiego?

— Długo możnaby na ten temat mówić, 
niech na razie panu redaktorowi wystarczy 
to, te Okręg nasz, który przed kilku laty, 
mniej więcej przed czteroma, znajdował się 
w kolejności Okręgów na przedostatnim 
miejscu, dziś tak się wysunął, że na ogólną 
liczbę 18 okręgów, znalazł się na miejscu I 
czwartym i zbliża się zdecydowanym kro­
kiem do miejsca trzeciego.

— Brawo, Pomorze! — wtrącam. *
— Tak, trzeba to podkreślić z najwyt- I 

wym uznaniem no 1 oczywiście nie ustawać I 
w pracy, gdyt teren nie jest jeszcze zupeł­
nie wyzyskany. Duto przed nam] pola do I 
uprawy. Zbliża się termin ogólnopolskiego | 

zjazdu Ligi Morskiej i Kolonialnej w Toru­
niu. Wypadnie nam złożyć obrachunek z do­
konanych prac i wstydzić się nie będziemy 
potrzebowali. Pomorze, ta jedna z najważ­
niejszych połaci naszego kraju, o czym mó­
wią choćby ostatnie wypadki polityczne, zro 
zumiało ideę morską i kolonialnią, i wyczu­
wa cały ciężar i wagę gatunkową tego pro­
blemu.

Budu emy ścigacz „Pomorze"
— A jakie, panie prezesie, były początki 

pracy organizacyjnej?
— Jak zwykle trudne. Objąłem kierow­

nictwo organizacją przed czterema laty. Nie 
zrażony przeszkodami i piętrzącymi się trud 
nościami, zabrałem się do pracy z ludźmi 
sprawie oddanymi. Prowadzona przez Li­
gę Moską i Kolonialną zbiórka na dozbro­
jenie Polski na morzu, na Fundusz Obrony 
Morskiej, dzięki wytężonej pracy działaczy 
ligowych i wielkiej ofiarności społeczeństwa 
pomorskiego dała piękne rezultaty. Kiedy 
w roku 1934 zbiórka na Fundusz Morski na 
Pomorzu dała 52556 zł to już w roku 1938 
zebraliśmy 73.848 zl. I to w gotówce. Wpłaty 
w papierach wartości owych wyniosły 109-620 
złotych. Razem do dnia 31 grudnia 1938 r. 
zebrano na Pomorzu 437 015 zł. Obecnie je­
steśmy w trakcie zbiórki na ścigacz morski 
„Pomorze", Wszystkie nasze Okręgi stanęły

Apel Polskiego Zw. Zachodniego 
w sprawie bojkotu prasy niem eckiej
Każdego Polaka, który znajdzie się na 

terytorium Rzeszy Niemieckiej, uderzyć mu­
si zupełny brak prasy polskiej zarówno w 
księgarniach, kioskach, jak I w lokalach 
publicznych. Prasa ludności polskiej w 
Niemczech, nawet w okresie największej 
poprawności stosunków polsko-niemieckich 
krępowana była w swoim rozwoju wszy­
stkimi sposobami, stojącymi do dyspozycji 
władz i zorganizowanego społeczeństwa nie 
mieckiego. Czasopisma z Polski zaś nie by­
ły wogóle udostępniane w miejskich sprze­
daży gazet, ani w jakichkolwiek lokalach 
publicznych.

W przeciwieństwie do tego stanu rze­
czy, obserwujemy w Polsce nadmiar pism 
niemieckich.

Obecnie, po jednostronnym zerwaniu 
przez kanclerza Hitlera paktu o nieagre­
sji z Polską, prasa niemiecka w sposób nie­
słychanie agresywny i arogancki odnosi się 
do wszelkich spraw polskich, nie cofając 
się przed żadnymi kłamstwami 
cjami.

i insynua-

Plantatorzy burakó w Wielkopolski 
i Pomorza na Pożyczkę Lotnicza

Po rozpisaniu Pożyczki Obrony Przeciw 
lotniczej Związek Stowarzyszeń Plantato­
rów Buraków Cukrowych Wielkopolski i 
Pomorza uchwałą swojej Rady Zarządzają­
cej z dnia 17 kwietnia rb. postanowił zapro­
ponować dodatkowe opodatkowanie się 
plantatorów buraków cukrowych na rzecz 
zbiorowego zakupu POP ponad normy, u- 
stalone dla rolnictwa, i to w kwocie 4 groszy 
od 1 kwintala buraków obu kontyngentów 
z tym, że sumy te wyłożą cukrownie z przy­
szłej należności plantatorów.

Akcja zorganizowana przez Poznański 
Związek Plantatorów została żywo poparta 
przez ogół plantatorów i przez cukrownie 
Zachodniej Polski tak, że po zrealizowaniu 
jej w rezultacie na ten cel zmobilizowało 
się dodatkowo kwotę zł 611.670.22 zł z czego 
zł 579.670.22 zł przeznaczyło się na zakupy 
Pożyczki Lotniczej a zł 32.000 przeznaczyło 
się na Fundusz Obrony Narodowej.

Inowrocław w dniu żałoby narodowej 
Odezaa «fo Obguatelstuia!

W związku z żałobną rocznicą śmierci 
Marszałka Piłsudskiego wzywamy całe oby­
watelstwo do gremialnego wzięcia udziału 
w uroczystościach w dniu 12 maja br we­
dług ustalonego poniżej podanego progra­
mu obchodu.

Równocześnie wzywamy obywatelstwo 
inowrocławskie 0 udekorowanie gmachów 
publicznych, budynków prywatnych, chorą­
gwiami narodowymi.

Poza tym winna bezwzględnie ustać w 
tym dniu muzyka w lokalach rozrywko­
wych. ą natomiast należy w skupieniu wy-

do szlachetnego wyścigu, który okręg pierw­
szy opuści na fale Bałtyku własnym sump­
tem ufundowany ścigacz.

— Sądzę, panie prezesie, ie pierwszy do 
mety przybiegnie Okręg Pomorski.

— I ja tak sądzę. Ale zobaczymy. Do­
tychczas zebraliśmy na ścigacz „Pomorze" 
156 457 zł. A potrzeba znacznie więcej. Je­
steśmy wszakże dobrej myśli. Pomorze ni­
gdy nie zawodzi — kończy pan Prezes.

Do tego wywiadu dorzucamy od siebie 
kilka uwag. Ogólnopolski Zjazd Ligi Mor­
skiej w Toruniu będzie wydarzeniem o wiel­
kiej doniosłości. Pomorze w pierwszym rzę­
dzie powołane jest, jako dzielnica nadmor 
ska, ażeby idea potęgi Rzeczypospolitej na 
morzu jaknajszybciej się realizowała.

Delegaci, którzy do Torunia przyjadą 
właśnie stąd powinni wynieść jaknajlepsze 
wrażenie i zabrać natchnienie do dalszej 
wytężonej pracy na jednym z najidealniej- 
szych odcinków służby państwowej.

P. prezes Radlowski z najwyższym po­
święceniem służbie tej jest oddany, co 
stwierdzają wyniki kilkuletniej jego pracy. 
A te wyniki wystarczą za wszelkie czcze 
słowa, pochwałn czy słowa uznania. Okręg 
Pomorski Ligi Morskiej i Kolonialnej wy­
konywa piękną robotę dla Polsku

Leon Sobociński.

W tym stanie rzeczy musimy nasze do­
tychczasowe pobłażliwe i tolerancyjne sta­
nowisko wobec prasy niemieckiej pod< 
gruntownej rewizji.

Nie możemy dłużej tolerować pism nie­
mieckich, szkalujących Polskę;
Pisma niemieckie muszą zniknąć z 
rąk polskich czytelników;
Nakazuje nam to nasze poczucie god­

ności narodowej!
Z uznaniem przyjęło społeczeństwo pol­

skie uchwałę Związku Sprzedawców Gazet, 
którzy postanowili zaprzestać sprzedaży 
pism niemieckich. Czas, aby pisma niemie­
ckie zniknęły również z lokali publicznych.

Zwracamy się do wszystkich właścicie­
li kawiarni, cukierni i restauracyj z ape­
lem, aby zaprzestali abonowania pism nie­
mieckich i nie dostarczali ich polskim czy­
telnikom.

Ufamy, iż apel nasz spotka się z nale­
żytym zrozumieniem.

Udział finansowy plantatorów według 
poszczególnych rejonów plantacyjnych przed 
stawia się następująco:

Plantatorzy Cukrowni: Chełmża 71617 
zł; Gniezno 19.636 zł: Kościan 30.319.24 zł; 
Kruszwica 17.209 zl: Kujawy, w Janikowie 
31.661,11 zł: Mełno 15.011.15 zł; Nakło 31.123 
zł; Opalenica 51.335 68 zł; Pelplin 25.204,68 zł; 
Środa 20 000 zł; Świecie 17,455,44 zł; Tuczno 
16.047,80 zl: Unisław 15.346.08 zł; Wierzchosła 
wice 18.008.72 zł; Września 26.295.52 zl; Go­
styń 34.000 zł: Mątwy 30.000 zł; Szamotuły 
30.000 zł; Witaszyce-Zduay 53.200 zł: Żnin 
26.200 zł; Miejska Górka 32 000 na FON. Ra­
zem 611.670,22 zł.

Czyn ten świadczy o dużym wyrobieniu 
obywatelskim i organizacyjnym oraz pa­
triotyzmie plantatorów buraków Zachodniej 
Polski i ofiarności na cele, związane z po­
trzebami Państwa.

słuchać transmisyj radiowych.
Lokalny Komitetu Uczczenia Pamięci Mar­
szalka Józefa Piłsudskiego w Inowrocławiu.

PROGRAM OBCHODU
Dnia 11 maja 1939 r.

Od godz. 19 do dnia 13 maja br. godz. 5 
wywieszenie flag narodowych okrytych ki­
rem do połowy masztu.
Dnia 12 maja 1939 r.

Godz. 9.00 — Nabożeństwo żałobne szkolne
Godz. 10,00 — Nabożeństwo żałobne w ko­

ściele garnizonowym z udziałem przedsta­
wiciel! władz, wojskowość], organizacji wf

Inou/roclaui
— PRZEDSTAWICIELSTWO „GAZETY 

POMORSKIEJ" w Inowrocławiu mieści się 
przy ul. Prezydenta Narutowicza 62, I ntr., 
tel. 198. Godziny urzędowania od 10—14 
i 16—19.

— Nocny dyżur apteczny pełni w bieżą­
cym tygodniu apteka „Pod Lwem", 
uh Król. Jadwigi.

— Nocny dyżur lekarski pełni z środy na 
czwartek dr. Wayciechowski, ul. Solankowa; 
z czwartku na piątek dr. Kubiak, ul. Królo­
wej Jadwigi; z piątku na sobotę dr. Miero­
sławski, ul. Solankowa: z soboty na niedzie­
lę dr. Nickelmann, ul. Solankowa.

— Karetka Pogotowia PCK. — tel. 276.
— Telefon postoju autodorożek nr. 501.
— Telefon Straży Pożarne] nr. 618.
— Komisariat PP. — ul. Gen. Pierackie- 

•to 6., tel 534.
— Publiczna Biblioteka m. Inowrocławia 

.■zynna codziennie z wyjątkiem niedziel 1 
lwiąt od godz. 17—19.

— Biblioteka Ogniska KPW, ul. Maga­
zynowa czynna w poniedziałki, środy i 
piątki od godz. 17—19.

REPERTUAR KIN
AS: „Ognia!"
SŁONCE- „Wesoły ordynans".
STYLOWY: „Banita".
ŚWIT: „Pani i cowboy".

NOTATKI KRONIKARZA
— Zbiórka nieużytków. W środę i czwar­

tek odbędz e się w Inowrocławiu zbiórka t. 
zw. „szmelcu". Objeżdżać będzie ulicami 
miasta specjalny wóz. na który składać bę­
dzie można różne odpadki, jak papier, gaze­
ty, żelazo, szkło i kości. Do odbioru nieużyt­
ków uprawnieni są tylko wysłannicy „Cari­
tasu".

IWiBEśt hm th wl»ith!
i; <■', ’ * i! J „i* L ■ 1 •

i pw., społecznych oraz społeczeństwa. — 
Poza tym nabożeństwo żałobne w świąty­
niach wszystkich innych wyznań.

Godz. 18.45—20.1* — Capstrzyk żałobny or­
kiestr wojskowych.

Godz. 20,00 — Ustawienie wojska oraz or­
ganizacji na Rynku.

Godz. 20.30 — Raport oraz przemówienie 
komendanta garnizonu.

Godz. 20,40—20.44 — Bicie werbli.
Godz. 20.44 — Zapalenie stosu przez pre­

zydenta miasta.
Godz. 20,45 — Oddanie salwy armatniej.
Godz. 20.45—20.48 — Cisza.
Godz. 20,48 — Bicie dzwonów i sygnały sy­

ren na znak zakończenia ciszy.
Następnie odczytanie przy zapalonym sto­

sie wyjątków g pism Marszałka J. Piłsud­
skiego.

Sprzedaż gotówkowa i ratalna

Wybór materiałów w dobrych gatunkach 
i modnych deseniach

dla Puń i Panów
polera 10J0

Bielski Skład Sukna
ul. Król. Jadwigi nr 27 (doa l Rónala)

— Komunikat Komendy PW i WF w Ino­
wrocławiu. Przyjmuje się już zapisy kandy­
datów do szkół podoficerskich dla małolet­
nich typu 1-go ttrzyletniego w Lubawie. Wa 
runki: 15 lat ukończonych, 17 lat nieprzekro 
czonych w dniu.l. 9. 1939, 4 klasy szkoły no- 
wszechnej. Kandydaci do szkól podoficer 
skieh dla. małoletnich typu 2-go dwuletniego 
w Śremie. Warunki: 17 lat ukończonych. 
19 lat nieprzekroczonych. 7 klas- szkoły po 
wszechnej. Zapisy przyjmuje codziennie od 
godz. 9 do 12 i od godz. 15 do 18 Powiatowa 
Komenda WF i PW Inowrocław-nowiat nrzv 
ul. Marsz. Piłsudskiego nr. 47.

— Z walnych obtad Koła Radzieckiego 
Wojskowego w Inowrocławiu. Na ostatnim 
walnym zebraniu Koła Rodziny Wojskowej 
w Inowrocławiu dominowały zainteresowa 
nia zagadnieniami najbardziej aktualnymi, 
jak przygotowaniem kobiet do obrony kraiu, 
POP i FON. Z ważniejszych uchwał, podję­
tych na zebraniu, było uchwalenie zakupie 
nia przez Kolo Pożyczki Przeciwlotniczej na 
kwotę 150 zł i przekazanie tej obligacji na 
FON. wszczęcie zbiórki pienieżnei na FON 
wśród dsdeci wojskowych i służby domowej 
rodzin wojskowych oraz zorganizowanie na 
FON zbiórki żelastwa, szkła, i innvch przy­
datnych do przeróbki przemysłowej odpad­
ków.

— Więzień obraził strażnika. Sąd Grodz 
ki w Inowrocławiu rozpatrywał ostatnio 
sprawę więźnia Sylwestra Zyłewicza. który 
dopuścił sie obrazy strażnika wiezienia w 
wiezieniu przy Sądzie Grodzkim w Inowroc­
ławiu. W charakterze świadków stawali 
strażnicy więzienni, gdyż oskarżony do wi­
ny się nie przyznał. Sad skazał Zvlewicza 
na 10 miesięcy więzienia.

— Dar na P. O. N. Przy wejściu na salę 
obrad w czasie pierwszego zjazdu sprawo­
zdawczego O. Z. N. w Inowrocławiu złożono 
przez członków kwotę 24.44 zł. która za po­
średnictwem naszej Redakcji wpłacona zo­
stała na F. O. N.
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Redakcja I Adminlstr. „Gazety 
Pomorskiej** w Bydgoszczy — 

ul. Dworcowa 30, tel. 24-80
Redaktor przyjmuje od godz. 17—18 (z wy 

Jątklem dni przedświątecznych).

W czwarta bolesna rocznice zgonu 
Wielkiego Marszalka

W dn’u Żałoby zostanie odsłonięte popiersie Wodza na placu Poznańskim

Dziś środa a
Izydora IU maja

Jutro czwartek ■«.«
Mamerta 11 maja

WAŻNE TELEFONY
— Straż Pożarna, uL Pomorska nr. 16. 

telefon 06.
— * Komisariat Główny P. P. (gmach wo­

jewódzki', Jagiellońska 5. tel. 2700
— Magistrat (Ratusz) — Jezuicka 1. te­

lefon 2600.
— Pogotowie Ratunkowa, Pomorska 16, 

telefon 2615 i 2616.

DYŻURY APTEK
— Apteka Centralna, ul. Gdańska 27, tele­

fon 3994.
— Apteka pod Lwem, uL Grunwaldzka 37, 

tel. 3191.
PROGRAM KIN:

KRISTAL: „Gibraltar**.
BAŁTYK: „Więzień królewski**.
KAPITOL: „Olimpiada*4
APOLLO: „Cztery córki44.
MARYSIEŃKA: „Porzucona44.

NOTATKI KRONIKARZA
— Zesiłki dla rodzin rezerwistów. Dzien­

nik Ustaw drukuje rozporządzenie min. 
spraw wewn. w sprawie zasiłków dla ro­
dzin rezerwistów odbywających czynną 
służbę wojskową. Zgłoszenia prawa do za­
siłku, winno nastąpić do protokółu w za­
rządzie gminy.

— Z okazji imienin naczelnika głównego 
magazynu zasobów PKP w Bydgoszczy p. 
Stanisława Bieleckiego, pracownicy refera­
tów VIII, IX i X głównego magazynu za­
sobów złożyli 52.70 zł na FON.

— Piękna ofiara stołowego. Stołowy z 
,Palais de Danse*4 p. Feliks Jagniewski o- 
fiarował wraz z żoną Klarą na FON dwa 
złote pierścionki i dwa sygnety. Piękny i 
wzruszający ten dar znajdzie niewątpliwie 
aaśladowców wśród kolegów ofiarodawcy.

— Mistrzostwa szachowe Bydgoszczy. 
W wyniku rozgrywek finałowych o sza­
chowe mistrzostwa miasta pierwsze miej­
sce i tytuł mistrza zdobył p. S. Czerniaków 
PPW), przed p. U. Zamojskim (FPTK). 

Trzeci p. inż. Tomaszewicz, 4) p. Czupryń- 
<ki, 5) p. Wyrwicz i 6) p. mgr. Czamota.

— Bydgoszcz i powiat na POP. Według 
>statnich obliczeń komisarza miejskiego 
P. O. P.. miasto zadeklarowało na pożycz­
kę 3.253.320 zł. Z tego wpłacono kwotę zł. 
1.058.738,23. Powiat bydgoski zadeklarował 
>28.000 zł., wpłacił — 220.000 zł.

— Odczyt w Języku angielskim. Prof. Fred 
\dams wygłosi w sali Stowarzyszenia 
Techników w dniu 10 bm. o godz. 20 odczyt 
w jeżyku angielskim p. t „The appreach 
e the sea**. Na odczyt zapraszt Anglc-Po- 
ish Society.

— Baczność właściciele psów. Coraz 
iczniej zachodzą wypadki pokąsania ludzi 
zrzez psy wałęsające się po ulicach miasta 
vzgl. przez psy prowadzono na smyczy bez 
kagańca. Organy bezp. otrzymały nakaz 
wałęsające się psy unieszkodliwić a właśc. 
orowadzących psy bez kagańca podać do 
ikarania.

Z TEATRU MIEJSKIEGO.
W środę i czwartek na afiszu „Dom wa- 

-iatów“, świetna krotochwila K. Laufsa 
. Michałem Tatrzańskim na czele świetnie 
granego zespołu.
W sobotę 13-go premiera lekkiej komedii 

v 4-ch aktach H. Adlera w przekładzie Ire- 
iy Koralowej — „Do wszystkiego**. W głów 
tych rolach Koronkiewiczówna. Morozowi- 
zowa. Wańska. Malatyński, Roslan i Sza 
rański. który jednocześnie jest reżyserem 
iztuki. Ceny o 38% zniżone.

W niedzielę 14-go dane będą 2 przedsta­
wienia, o godz. 16-ej po cenach o 50% zniżo- 
łych „Dom wariatów**, wieczorem zostanie 
>owtórzony „Do wszystkiego*4.

Tracarz oszukał podróżnego
Na dworcu kolejowym w Bydgoszczy po- 

łróżny Czesław Bębni sta z Mroczy wręczył 
rragarzowi A. K. kwotę 20 zł. aby zaniósł ją 
kasjerowi autobusu Bydgoszcz—Chojnice. 
Niestety tragarz polecenia nie wykonał, lecz 
>trzymaną gotówkę sprzeniewierzył, obra 
rając na własne potrzeby. Na podstawie do- 
liesienia poszkodowanego policja wszczęła 
trzeciwko nieuczciwemu tragarzowi docho- 
Izenia.

Pasażer na gapę
W jednym z pociągów osobowych jadą- 

ych z Warszawy do Gdyni przytrzymano 
adącego bez biletu Mariana Jakubiaka, nie 
nającego stałego miejsca zamieszkania, 
ak się okazało, Jakubiak usiłował dostać 
ię „na gapę** do Gdyni, gdzie zamierzał jed- 
lym z okrętów również na gapę przejechać 
ię do Hiszpanii, Niestety podróż jego zosta- 
a przerwana w Bydgoszczy, gdzie został o- 
adzony w areszcie do dyspozycji władz sa­
lowych

Na dzień 12 maja br. przypada czwarta 
rocznica zgonu I. Marszałka Polski Józefa 
Piłsudskiego, którą obchodzić będziemy 
wspólnie z całym krajem i polonią zagra­
niczną jako dzień żałoby narodowej.

Dzień ten w zasadzie nie jest wolny od 
pracy, należy jednak umożliwić najszer­
szym rzeszom obywateli udział w nabożeń­
stwach żałobnych, które się odbędą w świą­
tyniach wszystkich wyznań.

Przedstawicieli władz, urzędów i całe 
społeczeństwo bydgoskie uprasza się o wzię-

Program Tygodnia Polskiego Białego 
Krzyża

W dniach od 8—15 maja odbędzie się 
Tydzień Polskiego Białego Krzyża. W ra­
mach Tygodnia odbędzie się w Bydgoszczy:

W dniu 10 o godz. 17 odbędzie się w auli 
gimnazjum Kopernika konkurs recytatorski 
szkół średnich miasta Bydgoszczy pt. ,.Żoł- 
nierz w poezji4*. Najlepszym recytatorom 
przyznane zostaną nagrody. Po konkursie 
odbędzie się rozdanie nagród dla młodzieży 
za wyróżnione prace w ankiecie Polskiego 
Białego Krzyża.

Dnia 11 maja o godz 16,30. organizuje 
Teatr Miejski z kołami szkolnymi Polskie­
go Białego Krzyża przy szkole Piramowicza 
i Kościuszki oraz Junackimi Hufcami Pra­
cy. z okazji rocznicy śmierci Marszałka Jó-

Publicznie obraził Prezydenta i Naród
W Wałownicy pod Szubinem doszło do 

sprzeczki pomiędzy Bronisławą Rafińską, 
Heleną Siwińską, Czesławem Motławskim, 
a obywatelem niemieckim 25-letntm Artu­
rem Buss'em.

Ten ostatni wyraził się ubliżająco o Pre­
zydencie Mościckim, a następnie o Narodzie 
polskim. Świadkowie prowokacyjnego za­
chowania się Niemca, uwiadomili policję,

Zarząd Telefonów Bydgoskich
Polskiej Akcyjnej Spółki Telefonicznej

zawiadamia Stowarzyszenia, Organizacje, Przedsiębiorstwa 
i osoby prywatne, że na urządzeniach telefonicznych 

(szafy, słupy i t. p.)

naklejanie wszelkich reklam i ogłoszeń jest wzbronione,
a osoby nie stosujące się do powyższego będą pociągane 

do odpowiedzialności prawnej. 5977

Porzucała własne dziecko
Jeden z urzędników biura Opieki Społecz­

nej zauważył na korytarzu jakieś zawi­
niątko. Było to jak się okazało niemowlę, 
płci męskiej.

Dochodzenia policyjne ustaliły, iż był to 
8-dniowy, nieślubny syn 23-letniej robotni­
cy Gertrudy Brzezińskiej.

Na rozprawie przed Sądem Okręgowym 
tłumaczyła się, iż zmusiła ją do porzucenia 
dziecka bieda. Ojciec dziecka nie uznał ma­
leństwa. Sąd skazał Brzezińską na 7 mie­
sięcy więzienia. Biorąc pod uwagę dotych­
czasową jej niekaralność zawiesił wykona­
nie kary na 4 lata. 

cie udziału w uroczystym nabożeństwie ża­
łobnym, które zostanie odprawione w ko­
ściele farnym o godz. 9. Pożądanym jest 
również udział pocztów sztandarowych or- 
ganizacyj społecznych i kombatanckich.

Dalszy program uroczystości ogólnej od­
będzie się wspólnie z wojskiem przed kasy­
nem oficerskim pułku Ułanów Wielkopol­
skich imienia gen. Orlicz-Dreszera na placu 
Poznańskim, gdzie nastąpi odsłonięcie po­
piersia Marszałka Józefa Piłsudskiego (dłu­
ta art Siewierskiego Włodzimierza).

zefa Piłsudskiego uroczystą akademię, po­
święcając ją żołnierzom garnizonu bydgo­
skiego.

Dnia 13 maja o godz. 19 wystąpi zespół 
żołnierski pułku „Dzieci Bydgoskich** na 
Czyżkówku w sali p. Glapy. Po przedsta­
wieniu zabawa taneczna. W poszczególne 
dni Tygodnia odbędzie się kwesta w kawiar 
niach oraz na ulicach. Polski Biały Krzyż 
wierzy, że w zrozumieniu hasła: zwycięża 
naród zwarty, zbrojny 1 oświecony, społe­
czeństwo miasta Bydgoszczy jak zawsze o- 
fiarne poprze akcję Polskiego Białego Krzy­
ża. Dzisiaj szczególnie trzeba, ażeby żołnierz 
czuł i wiedział, że środowisko, z którego wy­
szedł myśli o nim i o niego dba.

która Niemca osadziła w areszcie. Obecnie 
odpowiadał przed Sądem Okręgowym w 
Bydgoszczy, który na podstawie zeznań 
świadków skazał Niemca na 9 miesięcy wię­
zienia.

Tegoż dn. sąd rozpatrywał sprawę 30-let- 
niego Niemca Fryderyka Eckerta, ślusarza z 
Bydgoszczy. Eckert publicznie wyszydzał 
Polskę i Polaków. Sąd skazał go na 3 mie­
siące aresztu

Wstępujcie w szeregi 
Polskiego Związku 

Zachodniego

Wstydziła się, że była służącą
Władysława Karbowiak, z zawodu służą­

ca, względnie jak się obecnie mówi „pomoc­
nica domowa** wstydziła się swego zawodu 
i w dokumentach przerobiła zawód na go­
spodynię. Ponad to odmłodziła się przy tej 
okazji o kilka lat. Sąd Okręgowy skazał ją 
za podwójne fałszerstwo na 6 miesięcy wię­
zienia z zawieszeniem kary na 2 lata.

O godz. 20,25 odbędzie się zbiórka pułku, 
związków niepodległościowych oraz przed­
stawicieli władz, urzędów i społeczeństwa 
na placu Poznańskim.

O godz. 20,37 — przemówienie dowódcy 
pułku.

O godz. 20,42 — werble — zapowiedź zgo­
nu Pierwszego Marszałka.

O godz. 20,44 — oznajmią syreny fabrycz­
ne rozpoczęcie chwili ciszy.

O godz. 20.45 — 3-minutowa cisza, w cza­
sie której nastąpi odsłonięcie popiersia Mar­
szałka. Z nastaniem chwili ciszy zamiera 
wszelki ruch na ulicach, zatrzymują się 
przechodnie, pojazdy, motory, milkną wszel­
kie dźwięki i rozmowy. Równocześnie zapło­
ną ogniska, nad którymi bezpośrednio po 
„Chwili ciszy*4 odczytane będą wskazania 
Józefa Piłsudskiego. O godz. 20.48 oznajmią 
syreny fabryczne zakończenie chwili ciszy.

O godz. 21,00 nastąpi na zakończenie uro­
czystości defilada i odmarsz do koszar.

Zapraszając całe społeczeństwo bydgo­
skie do gremialnego udziału w tej uroczy­
stości, apeluję zarazem do obywatelstwa, by 
flagi państwowe opuszczono na znak żałoby 
narodowej do połowy masztu i przewiązano 
krepą. — Również podobizny Józefa Piłsud­
skiego powinny być w tym dniu przysłonię­
te krepą. Urządzanie nie licujących z po­
wagą chwili rozrywek w lokalach publicz­
nych jest niedopuszczalne. Specjalne zapro 
szenia na uroczystość nie będą rozsyłane.

Za lokalny Komitet Uczczenia Pamięci 
Marszalka Józefa Piłsudskiego 

w Bydgoszczy
PRZEWODNICZĄCY: 

(—) L. Plejewski 
prezes Sądu Okręgowego

Groźiw pożar 
w zagrodzie rolnika

W zabudowaniach gospodarczych rolnika 
Piotra Lorenca w Wierzchucinie pod Byd­
goszczą powstał groźny pożar. Ogień wy­
buchł najpierw na strychu domu mieszkal­
nego, skąd po strawieniu dachu przerzucił 
się na sąsiedni chlew. Mimo akcji ratowni­
czej, prowadzonej energicznie przez okolicz­
ne straże pożarne, dach domu mieszkalnego, 
oraz chlew snłonęly doszczętnie. Straty wy­
noszą przeszło 6.000 zł. Przyczyna pożaru 
nie została na razie ustalona. Dochodzenia, 
w toku.

le spor ft•
KURS INFORMACYJNO-USPRAWNIA- 

JĄCY DLA PRACOWNIC FABRYCZNYCH
Z polecenia P. U. W. F. i P. W. referat 

Wych. Fiz. Kobiet w Bydgoszczy organizuje 
dochodzący kurs informacyjno-usprawnia- 
jący dla nracownic fabrycznych w czasie 
od 15 maja do 1 lipca b. r.

Kurs jest zupełnie bezpłatny. Zajęcia 
będą odbywały się trzy razy w tygodniu 
fnoniedziałki, środy, piątki) od godz. 18 do 
20-tei).

Zgłoszenia na kurs kierować należy do 
Referatu W. F. K. w Bydgoszczy Nowy Ry­
nek 4 najpóźniej do dnia 13 maja.

Otwarcie kursu nastąpi dnia 15 maja br. 
na stadionie miejskim.

KURSY I OBOZY LETNIE DLA KOBIET
P. U. W. F. i P. W. organizuje instruk­

torskie kursy wyszkolenia wychowania fi­
zycznego kobiet i dzieci w Kielcaeh, od 
1. VIIII. do 30. VIII. b. r. oraz wyszkolenio­
we kursy wf. dla pracownic fabrycznych 
od 9—20. VII. Bliższych informacyj udzie­
la referat WFK. Nowy Rynek 4, tel. 31-68 
lub 22-56. Zgłoszenia należy nadsyłać do 
dnia 13 maja b. r.

KURSY WYSZKOLENIOWE W. F. 
DLA KOBIET

Okręgowy Urząd W. F. i P. W w Toru­
niu organizuje instruktorskie kursy wy­
szkoleniowe wf. <11* kobiet

2. w m <*o ezerwru — kurs pływania w 
Toruniu;

3. w 01-eiu sierpniu —- kvr» wstępny 
ćwicz, ruchowych;

4. w m-cu wrześniu — kurs HI. stor 
lekkiej atletyki.

Zgłoszenia na powyższe kursy należy 
kierować do Referatu WFK. w Jtydgoszesy 
do dnia 1. VI. b. r. — tam także udziel* »te 
bliższych informacyj.

PRÓBY O P. Ó. S.
Wszystkie kobiety pragnące uzyskać P. 

O. S. zawiadamia się. że. treningi do skła­
dania próby odbywają się w poniedziałki, 
środy i piątki od godz. 17-tej na Stadionie 
Mieiskim pod kierunkiem p. Malanowskiej 
miejskiej instruktorki wf.
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NOTOWANIA GIEŁDOWE
WARSZAWSKA GIEŁDA 

z dnia 9 maja br.
Dewizy: — Belgia 90,92; Berlin 213,07; 

Gdańsk 100,25; Amsterdam 285,32: Kopen­
haga 111.38; Londyn 24,97; Nowy York czek 
5,32 trzy czwarte; Nowy York kabel 5,331/4; 
Oslo 125.37: Paryż 14.12: Sztokholm 128,67; 
Zurych 119,90; Mediolan 28,07; Helsinki 11,01 
Montreal 5,311/4. Tendencja nieco mocniej­
sza.

Waluty: — Belgi belgijskie 90,92: Do­
lary amerykańskie 5.32 i pół; Dolary kanad. 
5,29: Floreny holenderskie 285 32: Franki fr. 
14,12: Franki szwajc. 119,90; Funty angiel­
skie 24.97; Guldeny gdańskie 100.25; Korony 
norweskie 125.37: Korony duńskie 111,38: 
Korony szwedzkie 128,67: Liry włoskie 17.60: 
Marki fińskie 11,01; Marki niemieckie srebr­
ne 80,50.

A 
87.50; 
wiec 
nieco

keje: — Bank Polski 115: Lilpop 
Modrzejów 20; Norblin 103.50: Ostro- 

79.25; Starachowice 56,25; Tendencja 
słabsza.

Tabela

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY 
BYDGOSKIEJ 

z dnia 9 maja 1939 r.
Jęczmień 673/678 gl. 18,75—19,00; jęczmień 

644/650 gl. 18,25-18,50.
Tendencja spokojna.
Obroty: pszenica 507 ton; żyto 1041 ton: 

jęczmień 80 ton; mąka pszenna 32 ton; mąka 
żytnia 41 ton; otręby pszenne 37 ton; otrę 
by żytnie 135 ton; wyka 15 ton; łubin żółty 
30 ton; ziemniaki jadalne 60 ton; ziemniaki 
sadzeniaki 20 ton: siano 36 ton.

Ogólny obrót 2096 ton.

OLEJARNIA I RAFINERIA — F. WOYTON 
Toruń, ul. Grudziądzka 15 

z dnia 9 maja br.
Kupujemy i płacimy: za: rzepak zimo­

wy 48—56 zł; rzepak holenderski letni 44— 
52 zł; siemie lniane ..Bombay" 56—60 zł: sie 
mie lniane kresowe przy 90 proc czystości 
48—52 zł: gorczycę 32—38 zł za 100 kg.

Sprzedajemy śruty: rzepakowy 15 zł: 
lniany 24 zł; kokosowy 19 zł; palmowy 15 
zł; firmową mieszankę pasz treściwych

HallO, tu Polskie Radio I
ŚRODA, IB MAJA 1939 R.

Program ogólnopolski.
6,30 Audycie poranne. 11.00 Audycja dla 

s-rkół: „Na Wawelu" — słuchowisko. 11.25 
Muzyka (płyty). 11,30 Audycja dla poboro­
wych. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z Krako­
wa. 12.03 Audycja południowa. 15.00 Au­
dycja dla młodzieży: „Nasz koncert" — wy­
kona Orkiestra Rozgłośni Wileńskiej. 15."0 
Muzyka obiadow w wvk. Orkiestry Roz­
głośni Katowickie’. 16.00 Dziennik popołu­
dniowy. 16.08 Wiadomości gospodarcze. 16.20 
Dom i szkoła: O szkołach snecialnvch — po­
gadanka 16.35 Fcha wiedeńskie w wvk. Tria 
Roz<»ir>6n; Poynańskiei. 17.00 Odczvt wcisko­
wy. 17.15 Koncert solistów. V/vkonawcy. Ire­
na Fvgsen — śniew. Ferenc Albert — skrzyp­
ce (Węgry). 1A.OO „Te Cztery" ..Czwórka Ra 
diowa" i Mała Orkiestra P. R. /plvtvk 
<3.30 „Echa mocy i nłv". 18.40 Koncert 
■•czrrwkowy (ze Lwowa). W orzerwie o godz. 
10.10—1O.20- ..Wili k”niiie ante" —

 

mówiona Anieli Grr.szewskle’ - Nitschowej. 
fO.OO Audycja dla wsi. 20.15 Dalszy ciąg kon­
certu rozrywkowego (ze Lwowa). 20.35 Au­
dycje informacyjne. 21.00 Koncert chopinow­
ski w wyk. Gertrudy Konatkowskiej. 21.30 
.Pochodnie wieków": „Marsvlianka" — au­
dycja w opracowaniu Stanisława Wasylew- 
skiego. 22.00 Folklor różnych narodów — 
nłyfy. 22.45 Feliks Mendelssohn: Hebrvdy — 
uwertura /płyty). 22.55 Przegląd prasy. 23.00 
Ostatnie wiadomości dziennika wieczorne­
go. 23.05 Wiadomości z Polski w języku an­
gielskim.

D'H R. T. Fijałkowski. Warszawa, gwaran­
towanej zawartości: 22 proc białka straw, 
ca 3.5 proc, tłuszczu 20 25 zł za 100 ker.

ROZGŁOŚNIA POMORSKA W TORUNIU.
6.57 Pieśń ..Witaj Gwiazdo Morza". 10.00 

Koncert rozrywkowy (płvtv). 10.55 Program 
na jutro. 13.00 Dla każdego coś ładnego 
fnłyty). 13.50 Wiadomości z Pomorza. 18.00 
..Podróż poślubna państwa Tombs" — fe­
lieton Wandy Karczewskiej. 18.15 Muzvka 
/nłyty). 1S ?5 Wiadomości sportowe z Po­
morza. 20.00 Analiza chemiczna gleby —

roln. inż. Stanisława Stankiewicza. 
Koncert rozrywkowy w wyk. Toruń- 
Orkiestry Salonowej.

AUDYCJE ZAGRANICZNE.
Radio Paris. Recital skrzypcowy Hen­
ryka Szerfnga.
Rudaneszt. Recital śpiewaczy Heleny

nog.
22.00 
=kiej

18,15

18,25
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390—400 ZŁOTYCH MIESIĘCZNIC MOŻNA ŁATWO 
ZAROBIĆ!

Należy tylko zaopatrzyć się w naszej firmie w 
książkę „DOMOWY FABRYKANT", która zawiera 
setki różnych przepisów i praktycznych wskazówek 
do domowego wyrobu artykułów pierwszej potrzeby.

Po zapoznaniu się z tą książką (podręcznikiem' 
każdy będzie w stanie bez specjalnych umiejętno­
ści samodzielnie, bez żadnych specjalnych przy­
rządów i maszyn, a zwykłym domowym sposobem 
przyrządzać:

Mydło toaletowe, mydło do prania, mydło i pa­
stę do obuwia, proszek do potu, kosmetykę, jak: 
krem do twarzy, puder, różne pomadki, środek na 
piegi, lakier do paznokci, farbę do włosów, perfu­
my, wodę kolońską, szampoon do mycia głowy 
oraz: ognie sztuczne, rakiety, kit, klej i wiele, wiele 
innych powszechnych artykułów codziennego 
użytku.

Cena tej książki wraz z przesyłką wynosi 3,95 zł. 
płatne przy odbiorze. • 13128

Nie zaniedbuj okazji i napisz do nas zarazi
Adres: Wyd. „Select", Warszawa, Komitetowa 1.

MMinillllllllllllllM

KANTOROWICZ wTmarn^a
Toruń, SzeroLa 18, Wspaniały loLal.

Kuchnia na najwyższym szczeblu swego zadania.
Ceny niskie!!Obsługa kulturalna 1 fachowa. sum

NOWOŚCI NADESZŁY
w kapeluszach, krawatach 1 bieliźnle

JCuczyński

Za długi
żony inei Franciszki, któ­
ra aamowolnie opuściła 
mnie, nie odpowiadam. 
Władysław Bobek Tczew 

(6570)

Zgubiony 
dowód osobisty, wysta­
wiony przez Magistrat 
Lwów na nazwisko Anto­
ni Muller unieważnia się. 

(9108)

Rudge 
motocykl sportowy, 500 
ccm. z wózkiem nowazej 
konstrukcji, mało używa­
ny onazyjnie korzystnie 
na sprzedaż. Gd a Aa k, 
Breitgaase 75 w sklepie. 

(9107)

waielkiego rodzsju 
wykonuje axybko, 

eiyito i gutto

'J)cukacnia 
Robotnicza 
w Joautui

I
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•ajwlęcsj dokaesaj* aa nrtaa* porody. _
almne, słoty I niepogody. Nloraoinyatr wtedy staję się 
Mle w stawsch, kościach I aitetnlach, powstsję bole­
sne obrzmienie, chodzenie. ■ nawet poruszanie sic by­
wa ntrndnlone. Cierpienia te powitaję wskutek nagro­
madzenia alt w ustroje kwasu moczowego i, jetell ul* 
t»td« racjonalni* rwolcsaue, bed* ale swliktŁSĆ. a* 
wreszcie na stale przykuje de Mika. W tych wypad­
kach stosuje sic wewnętrzny lek „UREMOSAN" O4SEC- 
KiEOO, który rozpuszrsajsc kwas moczowy 
alzmle wywołuje obfite wydzielanie elf laków 
w moczem I współdziała s ustrojem w watce lego 
■ artretyzmem. reumatyzmem, podagra, Ischiasem, ka- 

or«» «t« przemiana materii. Orygin.
„UREMOSAN'* O4SBCK1EOO do nabycia w aptekach.

•r«»-

POPULARNE MOTOCYKLE 100 can. 
krajowej produkcji

Telct. 12-77 T«I«Ł 12-77

PKZLMY^ŁOWŁ ,P PODKOWA0 
wytąeue zastępstw. 7637

„OE-HA-TE" J. Ennlicht l S ka

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI
W myśl § 83 rozporządzenia Rady Ministrów : 

z dnia 25. 6. 1932 r. o postępowaniu egzekucyjnym I; 
Władz Skarbowych (Dz. U. R. P. Nr. 62, poz. 580 J 
i Urząd Skarbowy w Włocławku podaje do ogólnej 
wiadomości, że dn. 20 maja 1939 r. o godz. 10 rano 
w lokalu Składnicy Urzędu przy ul. Leona XIII 
:elem uregulowania zaległych należności skarbo- ; 
wych i innych odbędzie się sprzedaż z licytacji ni- * 
tej wymienionych ruchomości: 19 kg, herbaty w | 
•ótnych gatunkach. 950 kg mydła do prania w ró- : 
inych gatunkach. 300 puszek szprot w oliwie, 200 j 
laczek pół-kilogramowych świec f-my Majde. 401; 
wiader marmelady. 11295 •

Wielki wybór. Najtaniej w firmie:

M. SIECKMANN 
wtaśc Aniela Freising

2587 Toruń, ul. Szczytna 4.

ŚRODA, DNIA 10 MAJA «.

Nowość

KORONA-RAOIC

7-obwodowa luksusowa super- 
beterodyna s nowq okloda EK 2. 
Spocłalno sawioszotue chassis. 
umoiUwiajqcs piorwssorzodny

I Oświadczam !%Ten

BIOCEL ODŻYWCZYl
! DLA SKÓRY 
JEST CUDOWNY/
OowctitiM ^/ńra może Jrf cdb/wać

KORONAradio
t (UAce C

Najdogodniejszą sprzedaż tych czołowych 
radioodbiorników zapewnia firma

K. Lewandowski
TORUŃ — Szeroka 30, teł. 20-55 
GDYNIA — 10 Lutego 7, tel. 20-72

Firma posiada odpowiednie laboratorium techniczne i po długo­
letniej działalności daje pewność najgoiiduieiszej obsługi fachowej 

Co robić ze starym odbiornikiem ? 
Również w tym względzie zasięgnij porady w firmie K. Lewandowski.

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI |.................................. y*
W myśl § 83 rozporządzenia Rady Ministrów;

dnia 25. 6. 1932 r. o postępowaniu egzekucyjnym •* ^ŁŁ»**-Ł 
Władz Skarbowych (Dz. U. R. P. Nr. 62, poz. 580) 
[ Urząd Skarbowy w Włocławku podaje do ogól- 
aej wiadomości, że dn. 23 maja 1939 r. o godz. 10 
rano w lokalu Składnicy Urzędu przy ul. Leona 
XIII, celem uregulowania zaległych należności 
skarbowych i innych odbędzie się sprzedaż z licy­
tacji niżej wymienionych ruchomości: 1 kasa o- 
miotrwała. 1 waga automatyczna „Dayton**, 1 wa­
ga stołowa zwykła, 2 szafy do ubrań, 2 lustra 
ścienne bez ram, 12 stolików sosnowych białych.
1 kredens sośnowyTuaTy, taborety okrągłe 20 sztuk.

> 11294

1.50 zł 
bezwonna pasta do podłóg 

AN-BU 
wyłączna sprzedaż na 

Toruń
Drogeria FOTO-SZADY 

Stary Rynek 3Ł
2964

Nr Km. 237/39.
OBWIESZCZENIE

Komornik Sądu Grodzkiego w Lubawie, mają- 
jy kancelarię w Lubawie, ul. 19 Stycznia nr 4, 
ia podstawie art. 676 i art. 679 k. p. c. podaje do 
aublicznej wiadomości, że dnia 21 czerwca 1939 r., ------------ ■
j godz. 10-tej, w sali posiedzeń Sądu Grodzkiego ■ fezeroka 23. piętro, tele- 
y Lubawie, odbędzie się sprzedaż w drodze pu- fon 74-28. 
dicznego przetargu nieruchomości Rumian tom I. 

’tarta 26, Naguszewo tom I. karta 33 i Naguszewo 
om II. karta 44.

Nieruchomość oszacowana została na sumę 
’7 160,00 zł. cena zaś wywołania wynosi 20 370,00 zł.

Przystępujący do przetargu obowiązany jest 
dożyć rękojmię w wysokości 2 716,00 zł oraz ze-( 
'.wolenie właściwej władzy administracyjnej na 
aabycie nieruchomości. I

Lubawa, dnia 6 maja 1939 r. (11292)
(—) Szalek — komornik.____________

PRZETARG PRZYMUSOWY
Dnia 13 maja 1939 r., o godzinie 12-tej, sprze- 

lawać się będzie u Kurta Kortasa w Jabłonowie 
!00 par cholewek męskich do trzewików wysokich, 
yartości’1 800,— zł.

Brodnica, dnia 6 maja 1939 r. (11293)
(—) Gaca, 

komornik sądowy w Brodnicy, rewiru II.

„Futro" 
przefasono wanie futer 
podług najnowszych mo­
delu Ceny zniżone. Prze­
chowa nia futer. Toruń,

Blachy
żelazne 
ocynkowane 
cynkowe

. stadowe 
mosiężne 
miedziane 
aluminiowe

poleca

P. Tarrey, Torufi
Tel. 209) St. lull 13

Malarskie
wałki, szablony tapety 
farby, lakiery, towar pier­

wszorzędny poleca
Hurtownia

Jan Hańczy ńskl Toruń, 
ul. Szeroka 36 (2987

JADALNIE 
syp alnie, gabinety, 
tapczany, kuchnie 

poleca
T. Kasprowiczg 

Toruń, P' O«ta 5.

\ól do nój

MSBŁE

-•535 telefon 13-31

gotowe i na zamówienie 
dla biur i urzędów 

najkorzystniej 
z Fabryki Mebli
Zmn Midi

Toruń do ubrań 3£<2iy od zł 70,- 

Łóżka

Dywany 
solidne i tanie 

Bracia Tews 
To uA, Mostowa 30.

WEZWANIE 
Jo składania ofert pisemnych na przetarg nie­

ograniczony.
Urząd Wojewódzki Pomorski w Toruniu powia- 

lamia. że zostało ogłoszone wezwanie do składa­
nia ofert pisemnych na przetarg nieograniczony 
na urządzenie schronu w budynku państwowym 
w Gdyni.

Oferty zgodnie z wezwaniem winny być złożone 
lo godz. 10-tej dnia 20 maja 1939 r. w Urzędzie Wo 
ewódzkim Pomorskim w Toruniu w pokoju Nr. 7.

Otwarcie złożonych ofert nastąpi dnia 20 maja 
1939 r. o godz. 12-tej w wyżej podanym Urzędzie 
w pokoju Nr. 46.

Treść wezwania do składania ofert, bliższych 
nformacji dotyczących przetargu, oraz za zwrotem 
kosztów 3 zł. ślepe kosztorysy przetargowe można 
>trzymać w Urzędzie Wojewódzkim Pomorskim w 
ookóju Nr. 46 w godzinach od 12—14-tej i w Refe- 
•arie Budowlanym Komisariatu Rządu w Gdyni.

Za Wojewodę: 
(Inż. St. Klonowski) 

Kierownik Oddz. Budowlanego

Mii!
Molochrony

naftalina środki przeciw 
robactwu, trucizna na 
szczury, skuteczne poleca

Hurtownia
Jan Kępczyński Toruń
ul. Szeroka 35. (798<

monie wzory
W.Gruneit
Toruć. Szeroka 32 

telef. i»-w.
M8S

4 tnoioośei
Wiosenne

CENTRALA MEBLI
wł.t Łucja Małecka 

Toruń, Stary Rynek IG 
obok poczty 

Firms polsko-chrzeiel jańska

Tapety
Franaszka w najnow 
szych deseniach już na 
deszły. Adam Gałdyński. 
Toruń, Szeroka 9. Tel 

(26541

I sukienki
duży wybór

Składanowski 
loruń, St. Rynek 24 
Kredyt na asygnaty.

Żwir
Toruń, Żółkiewskiego nr
20-22. Telefon 16-56 2R84

11296 nr 1875.

Rowery
męskie, damskie, r»va 
rantowane, poleca na do . 
godnych warunkach 
spłaty „ELEKTRA** To­
ruń, ul. Chełmińska 4.

(2695

OGŁOSZENI Al . . .
wiersz milimetrowy na stronie 74amoweJ «•••••• 0,20 zł 
w tekście na pierwszej stronie . . l*00
w tekście na drugiej i trzeciej stronie «•••••<•• 0.80 zł 
w tekście na dalszych stronach ...•••••••• 0-50 *» 
Drobne za słowo 15 gr. Pierwsze słowo I wyrazy tłustym dru­

kiem Uczymy podwójnie.
Ze ogłoszenia sądowe I urzędowe w drobnym składzie M procent 

drożej.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25 proc, zniżkt.
Komunikaty 50 gr. aa wiersz. , _
Za ogłoszenia skomplikowane 1 z sastrze*. miejsca M procent 
nadwyżki. W W U. Gdańska eennik ogłoszeniowy Jest iden­
tyczny a cennikiem dla Polski, s tym Jednak, te rachunki mogą 

byó regulowane w guldenach gdańskich.

abonament miesięczny wynosi*
Z doręczaniem przy pomocy poczty wyd. K. s do- sł 

datkami książkowymi . ... . . S.10
Z odbiorem w administracji z dodatk. książkowymi Z.SO 
Bez dodat. książkowych z doręczaniem przez pocztę 
Z odbiorem w administracji . . • • e ***
„Gazeta Gdańska" w Gdańsku: Z odbiorem w ad­

ministracji lub odnoszeniem do domu . • G- 
Z doręczeniem przez pocztę . . . . . O. . „
Z dodatkami książkowymi O. t.M wzgl. G. S.2Z „

W razie wypadków spowodowanych silę wyższą. Administracja ule 
odpowiada za dostarczenie pisma.

8.10 miesięcznie
2,20 w

2,32

Redaktor naczelay: JAN DRZEWIECKI.

U

Mój kosmetyk 
specjalista stwierdził 
że Blocel zawarty 
w tym specjalnym Od­
żywczym Kremle, Jest 
otrzymywany ze staran­
nie wybranych młodych 
zwlerzqt Przenika on 
głęboko do skóry I za­
opatruje ją w tę odżywkę, której ona właśnie 
potrzebuje, by być jędrną, świeżą I młodą. Zo­
stał on wynaleziony przez wybitnego Profesora 
Uniwersytetu Wiedeńskiego I Jest obecnie po­
łączony z Kremem Tokalon, koloru różowego, 
spreparowanym według oryginalnego francus­
kiego przepisu znakomitego paryskiego Kremu 
Tokalon w takie] właśnie proporcji, by odży­
wiać tkanki skórne. Używaj tego Kremu co 
wieczór. Kremu zaś Tokalon koloru białego — 
rano. W ciągu 3-e h dni będziesz na 
drodze do pozbycia się wszelkich wad cery 
I zwiotczałych mięśni twarzy. Doświadczenia 
Srzeprowadzone przez Profesora Stejskal w 

ńlwersytecle Wiedeńskim na kobietach w wie­
ku 55-clu do 72-ch lat dowiodły, że zmarszczki 
znikły w ciągu 6-du tygodni.

NAGROBKI ESTM* 
murowe, granitowe, posadzki i schody 
granitowe, rury betonowe oraz wszelkie 
prace wchodzące w zasres betoniarstwa jak 

schrony i t. p. — poleca 6571
BEIOMARUA — TCZEW 

Ske rszewska 5, telefon 10-35 
Prospekty wysyła się na Żądanie bezołatiiie.

krajowe maszyny do 
pisania, nowe od zło­
tych 275.— Spłaty bardzo 
dogodne. Konserwacje ma­
szyn bezpłatnie. soao 

Katatas, Toruń 
zaprzysiężony rzeczo­

znawca.
.Dyreke a Ozręgowa Ko­
lei Państwo w yen w Toru­
niu** ogłosiła przetarg 
publiczny na dzie, żawe 
lestauracji na stać i Kor- 
natowo. Term n składania 
ofert do skrzynki oferto­
wej w gmachu DOKP. 
Toruń, upływa z dniem 
25 maja 1939 r. godzi-

Informscyj udziel* Wy­
dział Handlowo-Taryfowy 
D. O. K. P. Toruń, pokój 
Nr 347.

Szczegóły przetargu są 
podane w obwieszczeniach 
wywieszonycń na więk­
szych stać acn okręgu D. 
O. K. P. Toruń. (11297

Rynek gtractg

Fryzjer
lub frjzjerKa do wodnej 
i zelazKowei ondulao i 
potrzebna. W. Zaremba, 
Toruń, Mostowa 27. (3012

Stacja
Ładowania Akumulato­
rów samoch. — Konser­
wacja — Naprawa — 
„Auto ■ Stop** — Gdynia, 
ul. 3-go Maja 23 (obok 
Bankr Polskiego). *7666)

Tłumacz
przysięgły francuski, ro­
syjski. Biuro pisania po­
da-. Wykonanie maszy­
nowe terminowe dokładne. 
Tel 12-<8. Nieezuja-Ihna- 
Łowicz, npłK. s. b — 
Gdynia, ul. Piłsudskiego 
Nr 5, m. 37 176-3

---------------------------1________________

MdsI kosmeinzuy
w „Rococo“

TORUŃ, Różana 1, L ptr 
Wszelkie zabiegi nowo- 
czesne] rac onalnej kos- 
motyki. Miezawotfna 
Kuracja włosow i łupieżu. 
Porady bezpłatnie? (2750

REKLAMA
DŹWIGNIĄ

HANDLU
999999999999999—

Najmniejsze ogłoszenie drobna Uczymy sa li iłów. Ogłoszenia 
drobne przyjmujemy jedynie do 50 słów; powyżej — Uczymy 
według rozmiaru. Zastrzeżeń miejsca dla ogłoszeń drobnych 
Sie przyjmujemy, dla Innych tylko wówczas, gdy za takie za* 
Strzeżenie zostanie zapłacona przewidziana w cenniku 20 proc, 
nadwyżka. Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści 
ogłoszenia, nie upoważniają do żądania zwrotu gotówki, ani 
też nie zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia 
ogłoszenia. Uzasadnione reklamacje będą uwzględniane o ile 
zostaną wniesione do dni 8-miu od daty ukazania Się ogło­
szenia, lub od daty otrzymania rachunku. Przy sądowym 
ściąganiu należności rabat upada. Za terminowy druk 1 prze­

pisane miejsce ogłoszenia Administracje nie edpowiada.

Redaktor odpowiedxlalay „Gasety Gdańskiej": Wilhelm Grimsmaan, Gdańsk. Kessablaeher Marktll, I. p.
Wzdawea: NARODOWA STOŁKA WYDAWNICZA, Sp. ■ o. odp. Cscionkaml Drnkaral Robotniczej, Sp. » e«T. adp. w Torunia-

Adres redakcji I administracji* Teruń, ul. Bydgcska 53. Teł. 29-70, 39-80. Konto P. K. O. ar. 203-I4L _____
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Jak żyły kobiety przed 70 wiekami?
Wśród wykopalisk, odkrytych w Kisz, w 

Mezopotamii (w Azji pół.-zach.) znaleziono 
bardzo c'ekawe dokumenty i przedmioty, ilu 
strujące życie kobiet przed 7.000 lat. Życie 
Sumerek (najstarsi mieszkańcy Babilonu, 
twórcy wysokiej kultury, zwali się Sumera­
mi), nie wiele się różniło od obyczajów dzi­
siejszych niewiast. Tak samo, jak panie z 
naszej ery, „robiły się na bóstwo" przed 
spacerem po ulicach Babilonu.
Promenada służyła po to, aby zwrócić uwa­
gę młodych mężczyzn na rodzaj niewieści. 
Eleganckie Sumerki nosiły suknie wełnia- 
nie, spięte i ozdobione długimi miedzianymi 
szpilami i broszami. Ponadto zdobiły je 
przedmioty z kości słoniowej i lapis-lazuli.

Twarze, policzki i wargi barwiły damy 
sprzed 7.000 lat różem, spreparowanym z 
barwnika roślinnego. Włosy zaczesywały do

Papug*, motyle i psy — ze 
znaczków pocztowych

Znaczki pocztowe nadają się nie tylko do 
opłacania listów i przesyłek, czy do cier­
pliwego wyklejania stroni albumów filateli­
stycznych. Przy pomocy nożyczek, kleju 
cierpliwości, no i oczywiście fantazji można 
z nich stworzyć miłe, barwne wycinanki.

W tym celu grupuje się znaczki zależnie 
od ich tła. odkładając osobno czerwone, nie­
bieskie. zielone, brązowe itp. Następnie na 
czystym arkuszu papieru rysuje się kon­
tury obrazka, po czym odpowiednio przyci­
nane znaczki, nalepia się na obrazek.

Jak dowiódł tego pewien malarz, nazwi­
skiem Jacques Billot w Stanach Zjednoczo­
nych wycinanki ze znaczków pocztowych da 
ją właśnie, dzięki licznym odcieniom kolo­
rów doskonałe efekty barwne. Pomysłowy 
malarz zorganizował niedawno wystawę 
swych ,,obrazków", na której można podzi­
wiać lśniące wszystkimi kolorami papugi, 
barwne motyle, majestatyczne dogi, a nawet 
wojowników indyjskich z nieodzownym to­
mahawkiem. Oryginalna wystawa wzbudziła 
duże zainteresowanie, przynosząc malarzo­
wi niezłe zyski.

M. in. otrzymał on za widok Wenecji, 
wzorowany na obrazie Ganaletta, wyklejo- 
ny całkowicie ze znaczków pocztowych po­
kaźną sumę 10.000 dolarów. Obraz ten na­
był „król mydła" w Stanach Zjednoczonych 
i kazał go oprawić w złote ramy.

Niszczenie polskich książek 
do nabożeństwa

Jeden z kierowników szkoły niemieckiej 
na Śląsku Opolskim domaga się od dzieci 
szkolnych, aby przynosiły polskie książki 
do nabożeństwa do zamiany na nowe mo­
dlitewniki niemieckie.

Równocześnie nie ustaje kampania prze­
ciwko rodzicom, którzy posyłają dzieci swe 
do szkół polskich.

góry, przytrzymując je grzebieniami z mu­
szli i szpilkami miedzianymi.

Przed spacerem kąpały się i namasz­
czały.

Kosmetyki, róże, olejki, pachnidła przy­
gotowywały sobie panie same. Służyły do 
tego ładne, z gliny wypalane miseczki i mo­
siężne naczynia. Znaleziono szereg takich 
czarek, tygielków od maści, nożyków do 
rozcierania farby, a nawet naczynie, z któ­
rego unosił się lekki zapach perfum.

Młoda mężatka na nowe gospodarstwo 
przynosiła figurkę z kości słoniowej lub gli­
ny. Było to bóstwo strzegące domowego og­
niska.

Sumerka, jako dobra matka sama spo­

Wynalazcy amerykańscy chcą zapewnić 
Swl»tu nokój

W Stanach Zjednoczonych powstał zwią­
zek inżynierów wynalazców, którzy jako cel 
swej działalności obrali sobie pracę na 
rzecz utrwalenia pokoju. Członkowie związ­
ku nie zamierzają jednak prowadzić pro­
pagandy pacyfistycznej, a przeciwnie dzia­
łać w myśl zasady „si vis pacem - para hel­
ium". Wobec zbrojenia się państw zabor­
czych. grupa inżynierów amerykańskich po­
stanowiła pracować nad stworzeniem ta­
kich środków walki, wobec których sprzęt 
wojenny byłby bezsilny. Tylko w ten spo­
sób bowiem — jak podkreślił w przemówie­
niu inauguracyjnym prezes związku — moż­
na będzie zwalczyć molocha wojny.

Tenisista - automat

Kto posiada przedstawiony na powyższym zdjęciu aparat, nie potrzebuje męczyć się 
z niedołężnym partnerem ani narzekać na potcolnych chłopców. Automat ten jest tak 
urządzony, że co pół minuty wyrzuca pięknym lukiem piłkę, a że ma ich w zapasie aż

50, partia tenisa z takim robotem" może dobrze zmęczyć.

rządzała dzieciom zabawki. Jedna z tych 
zabawek, dwukołowy wózeczek z konikiem 
na przodzie, w niezmienionej postaci zacho­
wał się do dziś.

Gdy dziecko nie mogło zasnąć, matka u- 
sypiała je grą na harfie.

Sumerka nie była niewolnicą swego mę­
ża; miała pełne prawa do jego majątku. 
Jednak zdradę ze strony kobiety karano 
śmiercią. Kobietom wolno było tańczyć. O- 
czywiście tylko w niezwykłych okoliczno­
ściach, a więc: na święcie bogini wiosny, 
czy jesieni, dla uczczenia powracających 
wojowników itp. Stroiły wówczas włosy 1 
szaty kwiatami, tańcząc przy dźwiękach 
siedmiostrunnej harfy.

Członkowie tego związku zobowią­
zali się wszystkie swoje wynalazki. — 
służące niszczeniu instrumentów wojny od­
stępować tylko i wyłącznie państwom, któ­
rych polityka służy idei pokoju. Pod rygo­
rem surowych kar nie wolno odstępować 
żadnego wynalazku państwom osi. Japonii 
oraz tym krajom, które znajdują się w bez­
pośredniej zależności od państwa osi lub. 
co do których istnieje obawa, że mogą stać 
się powolnym narzędziem w rękach Berlina, 
Rzymu lub Tokio. Do państw tych zaliczo­
no Hiszpanię, Węgry, Serbię, Jugosławię i 
nawet Portugalię.

Eleganci rzymscy w kłopocie
Rzymowi grozi utrata sławy najelegant­

szego miasta śródziemnomorskiego. Arysto­
kraci włoscy są bardzo niezadowoleni z te­
go, że prawie niemożliwe jest dostać angiel­
skiego ubrania i obuwia, które były koniecz­
ne dla ich nieposzlakowanego wyglądu. Nie 
mieckie materiały zastępcze, które Niemcy 
rzucili w wielkiej ilości na rynek włoski, 
tracą po pierwszym deszczu wszelki fason.

Delegacja arystokratów włoskich pro­
siła hr. Ciano o pozwolenie nabywania w 
dalszym ciągu materiałów w sklepach Sa- 
vil Row w Londynie. Hr. Ciano jednak ta­
kiego zezwolenia nie wydał.

Piąć tys ącv żon opuściło 
s«ych mężów

Nie małego zamieszania narobił cieszący 
się sławą świątobliwego, sędziwy mnich 
buddyjski w okolicach Bombaju. Bai Lekrai, 
który zdołał bez większego zresztą trudu, 
nakłonić 5.000 niewiast hinduskich by wy- 
rzekły się swych mężów i dzieci i poświę­
ciły się wyłącznie kontemplacji w klaszto­
rze Om Mandli w pobliżu Karachi.

Mężowie, dowiedziawszy się o zamiarze 
swych żon, wnieśli do władz zbiorowy pro­
test. domagając się energicznej interwencji 
organów bezpieczeństwa publicznego, celem 
przeciwdziałania naukom świątobliwego 
starca, Bai Lekrai. który wszystkim swym 
zwolennikom przyrzeka doznania za życia 
błogostanu Nirwany, pod warunkiem oder­
wania się od wszelkiej doczesności i podda­
nia się regułom nowego, na wskroś asce­
tycznego życia.

Szewc wynalazcą tańszeio 
’■roc*’u s’r^Q’nirz«inr»

Chociaż wielu inżynierów, chemików my­
śli o wynalezieniu tańszego środka strzel­
niczego, myśli o tym również szewc z Bia- 
łogrodu, którego nazwiska nie podano na 
razie dn wiadomości publicznej, zapewne z 
obawy, by przedwcześnie nie zdradził tajem­
nicy swego wynalazku, który udało mu się 
zrobić. Zgłaszając się z wynalezionym rze­
komo tańszym prochem strzelniczym w u- 
rzędzie patentowym, oświadczył, że wyna­
lazek mnicha Schwarza-jest dla niego nie­
istotny, ponieważ jest on za drogi i nie kal­
kuluje się zupełnie w użyciu. Powiedział 
dalej, że przez szereg lat po za swoimi za- 
, ęciami zawodowymi przeprowadził on cały 
szereg badań i eksperymentów, które do­
prowadziły do tak nadzwyczajnego wyna­
lazku.

Jak donoszą pisma białogrodzkie, w naj­
bliższym czasie ma się zebrać komisja eks­
pertów. która zbada nowy środek wybucho­
wy i metodę jego wyrabiania. Komisja ta 
zadecyduje też prawdopodobnie o tym, czy 
szewc ten będzie kierownikiem fabryki no­
wo wynalezionego prochu, czy też dalej bę­
dzie mistrzem w sztuce «zvcia butów.
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— Mnie też zależy na tym, by jak najprędzej 
zakończyć tę sprawę, kochany panie Kola — od­
parł Soederlund. — Ale jak to zrobić? Jak prze­
konać tego tak zwanego pana Linera, że rozmowa 
z żoną jest koniecznością? Obawiam się po­
ważnie, że on nie ma najmniejszej chęci na tę 
rozmowę i będzie się od niej wykręcał na 
wszystkie możliwe sposoby.

— A gdyby pani Morzeńska do niego napi­
sała parę słów — wtrącił młody człowiek.

— Nie — potrząsnął głową Soederlund. — 
Nie będzie pisała, bo nie wierzy, że to jest jej 
mąż.

W rzeczywistości Anielę ogarniały tym 
większe wątpliwości, im bardziej się zbliżała 
możliwość sprawdzenia, czy to był istotnie Adam. 
Wszystko się w niej buntowało przeciw tym 
okropnym przypuszczeniom, lecz obok tego rosło 
pragnienie wyzwolenia się za wszelką cenę 
ze stanu dręczącej niepewności.

Soederlund wiedział o tej walce wewnętrz­
nej, dążył do jej rozstrzygnięcia i cierpiał na sa­
mą myśl, że teraz już nie odwróci ciosu, który 
musiał spaść na Anielę lada dzień.

— Mam wTażenie, że stosunki między panią 
Rowelową a tym panem Linerem popsuły się 
nieco — podjął Kols. — Czy wobec tego nie by­
łoby najprościej, gdybym uciął małą pogawędkę 
z panem Linerem? Mogę mu powiedzieć na wstę­
pie, że wcale nie jestem przewodnikiem dla obco­
krajowców.. nawiasem mówiąc on od początku 
w to nie wierzy... a potem zaproponować mu 
spotkanie z panią Morzeńską. W jej imieniu, 
oczywiście! Jak się pan na to zapatruje?

— Dobrze — odparł po namyśle Soederlund.
Zgodził się na ten plan, gdyż nie miał nic 

lepszego na widoku, a nie chciał się uciekać do 
nowych mistyfikacyj.

Rozumiał dobrze słabe strony tego sposobu, 
obawiał się przede wszystkim, że Morzeński. 
spłoszony oświadczeniem Kolsa. ulotni się z Ber­
lina wraz ze swoją towarzyszką, zacierając za 
sobą ślady.

Kols próbował rozwiać te obawy, dowodząc, 
że Morzeński przystanie chętnie na widzenie się 
z żoną. Poparł swoje zdanie, opowiadając o awan­
turze, której był mimowolnym świadkiem. Na­
zajutrz po przyjeździe do Berlina, prawdopo­
dobnie wyprowadzony z równowagi bezceremo­
nialnym umizganiem się Rowelowej do prze­
wodnika — tego szczegółu należało się domyślać, 
bo Kols przemilczał go skromnie — Morzeński 
rzucił jakby mimochodem, że ma zamiar na- 
nisać do żony, gdyż jest niespokojny o jej los. 
Pani Iza uniosła się i dała taki upust wściekłości, 
że Kols uciekł czymprędzej. W ciągu następnych 
dni dochodziło nieraz do sprzeczek, mniej gwał­
townych, lecz bardzo znamiennych. Kols odniósł 
wrażenie, iż niezgoda szła w parze z ulatnianiem 
się pieniędzy, którymi Rowelową po dawnemu 
szastała bez zastanowienia.

Po odejściu Kolsa, Soederlund uczuł dziwny 
niepokój. Zaczął rozważać, jak się zabezpieczyć 

przed ewentualną ucieczką Morzeńskiego i nagle, 
pomyślał: — A co zrobię, jeśli Aniela do niego 
powróci?... Jeśli mu się uda ją oszukać?...

Taka możliwość po raz pierwszy przyszła 
mu do głowy, przeraziła go i wstrząsnęła nim 
do głębi Wprawdzie nietrudno go było unie­
szkodliwić — wystarczyłoby zawiadomić miej­
scową policję, kto się ukrywa pod nazwiskiem 
Linera. lecz do tego Soederlund nie był zdolny. 
Uprzytomnił sobie, że w gruncie rzeczy jest bez­
silny i może tylko przypatrywać się z daleka, 
jak się będą rozwijały wypadki.

Sposobność do rozmowy z Linerem nadarzy­
ła się tegoż popołudnia. Liner został w domu, 
unikając więcej niż kiedykolwiek pokazywania 
się w mieście, a pani Rowelową poszła na rewię 
mody do jednego z wielkich hoteli w okolicy 
Zoo.

— Dzień dobry, panie Morzeński — powie­
dział po polsku Kols zupełnie normalnym gło­
sem. zaglądając do pokoju.

Morzeński, który siedział przy oknie od­
wrócony plecami ku drzwiom i czytał jakąś fran­
cuską powieść, podniósł głowę, zamarł na chwilę, 
potem zerwał się gwałtownie z krzesła.

— Do kogo pan mówi? — zawołał blednąc. — 
Co pan plecie? Skąd pan zna to nazwisko?...

Wszystka krew spłynęła mu do twarzy, głę­
boko osadzone oczy błyszczały nieprzytomnie — 
robił wrażenie zaszczutego zwierzęcia. Rzucił 
książkę z taką siłą, że kartki rozsypały się po 
posadzce szerokim wachlarzem, nogą odtrącił 
krzesło i podniósł zaciśnięte pięści na wysokość 
piersi, przybierając postawę boksera, gotowego 
do walki.

Kols stał na progu, patrząc z mimowolnym 
uśmiechem na przerażenie Morzeńskiego.

(Ciąg dalszy nastąpi.)


